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. : Polski, katoli.il.Q. b~JartJ.iJ!J · dziennik _dli wi.Jp.tiitll (fą~t,. 
-Vj~i!bLtemde z wyj-tldem niecldel i ŚWU\ł. 
·, --...,C&ter bupłable dodatki tgodaiowei - · ·, 
~'Z)jaclel Rolnika, Ognisko Domowe (dla rodzin),, 

· ;·Pn.egląd Tygodniowy (Ilustr.) i Arkusz powieściowy. 
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Zwiastuny odrodzenia. 
'wracfycja pod'sta,wą postęp,u - bankructw•o ioeol:ogj1 ·---,, rewolucyjnej. 
· _ W Genewie. Na końcowem zebraniu drugieg,J 
,111t:dzynarodoweg,J tygodnia klblickiel!() w Oene­
,w1e, zorga,nizowaneg,J przez „L'Union -c.1t1n:ique d' 
etu?es inte-rnc1tionalcs", Mgr. J:3eaupin odczyt1l reZJ­
iucJe, strcszczająee wyniki obrad. 

Powrót do mozofji klasycznej. Wszyscy uctest­
n_k:y „tygodnia" st~i::rdziti, że w kraj1ch kh dobruł 
s,ę w ciągu ostatmch 20-tu bt powrót d) fiionfj1 
klasycmej i tradycyjn,::j, któq jest filozofjJ. txni­
ityczna.. ,Wszędzi,e widoczna jest re.1kcj1 przeciwko 
~bjekiywizmowi i indywidualizmowi. \Y/e Francji, w 
Niemczech i w innyc'1 krajach filozofj 1 kl.1syczna 
odrodziła się i przenika sbn'TliOW''.) n.1w·et d1.J dziedziny 
prawa. W odwroci2 i w zaniedb~rniu jest ide:;!ogja 
rewo!i:c_ii francuskiej. 

Observ.racja wykazuje. że Ug,:i. NarodÓ~', b·orząc 
~ naszych oczach wśród wielu trudności 11raw0J '11ię­
dzyna.rodowe, czerpie zas.1dy, by1~ "Tl•)że nieś\x;iJdomi-e 
ale tern ni-e mniej istotnie, z t::j ,daś:11e filcofj1. 
Czyż dzieto, które ona buduje z takim trud:m, nie 
jest próbą oi:nrcia pokJju świ.1t.l na zasadzi'= zh,rr­
r:onizo\'\,ania w.)lneg-o wysiłku nJ.odów z wym.1ga­
~iami wsp<'he~o dDbra p.)wszechnego? Ob jak współ 
tzesna myśl katolicka służy i-dei pok)ju I ot•') j.1k 
[Jktv prLyznaj'l dziś stusrności LeonJwi XIII. Ten 
1vi:>lk: ·r.:iri::ż pow1,::dzial. że po\'l:rót nar-::>dów do fil,'.)­
~ofji t:-:..drcyjne.i bvłby zbawieniem spotecze(1stw. 

?i~knc i wizra. Wszędzie ui,nrnu się renesans 
u!u:icv~'11U. ktćrv przvbien 11:1jrozm.1i!-:z' fJrmY. To 
~rugi ·fakt. na który ·uc--'.estni~v :Jygodni1" 7\Y -id1 
v:cz<;c.;6hicisz;i 1t\X·c1gę. Z nrzukm. że jest t) 1 j iw_;_ 
i1W rd::zej lit·-rack~ i e<ctelyczne niż s;,:czcre · że n·~ 
r:chu,ic go ,,·yra1na . zgod1nś:: ;,. . nrzą wi1r~ ro­
,vtvwną. rozprrn,-ił s1~. przvtacz.J1ąc e1te ml1'.)S1wo 
ii~i.bih·::h dO\'codów. !llgr. nauclrillart, któreg) wy­
f·odv clntn;·,! nietrlb Francji .. W _Anglji, w !\Jj-e-:n~ 

l
lech, w krJjach sk rnd,·n.1wsk1ch r~st coraz \-.;·•ęc~,1 
u,~z ktr're ·ci8Ż8.c ku · \X·nnaniu integrnl~ei wnrr 

7 Bósh·rn f'·rnsa ·ch:--ystuśa i w a'lton t't I' 1 ś::-·o~i. 
kłaniJ_i .. 3 s:ę l;.u .k.•'o!i~,7m--:·\ i. \Y.· -:;hr•~? .. \· t11_ o JwolJ.ć ię n1 ~\'i ·.:1c1~ch:;·o T 1rs., f<:1,~1,wh. Tak l1~rne n.1-
-rć:::11i '· dtu::;,l nr;·~.,1vśh,.11'•~ ' ,~7>h ~i.r.:ln :z!o«­
e ,są -v:·v:·11:::·n re1!i:''ii pr7~r·~.·Lo re!.Hntyzmo·v1 \-.;· 
zier]7'17i...-wi(:7(:11 :-cl: 1ii11Y:-h. 

Je~hna Of,t:Jia ri:ora!.!1Óś·I. \\'. ··n,~1- ic-,'.J·.x fun­
;a;ne.1t:i1n,·:h 1..1.c; ,, 1 m0,1_ir10ś i t:-,r .,-~ •_inej j~st zwą­
,-ana z utr1,·:.i1ri:m i :<lchn.,,:·1 n; 'il w:1.,' 11'1Z Y\'<;'-
11e_j. wr-::7"'7?i". c·:l/·' t; \'C·i1,1. \\:ph\'Wl się s:op­
niowo sw,·j j•·•~r•' (ł )ki:T:i. 1 ln :1 I ,::10 :·,,at) C~'1eJ. Z 
niepe,\·110; 0 • 1 . \,· o n 1-\.eiv \,·1 ·,1~·c, ląc~,- s·ę '1'e­
pewnCJś: i.Jl· ~, 1 ,7•; :i•:ć. ln;t) 1 1 \' ,0dz1:v \"'. k:-1-fa,ch, g{l;ie \X c:,a · ro1, t)·wn l ul 0 n-!::i zam ,,w:-1. _za. 

~

hwi 1!_1. siP ri·•·)-1.r::::n~;c .. r,oc1 n.~•;,:·e.'11 stli" Z\'C'Iek­
rając'j si{'. i:~1by r i~\\·odÓ\\' _i chl.'ro\\ _ ':1 _0 '1gTa-
1ir-1111:1 ltrod7in. • r 'f1Jrdz1 •. i \1JJ\V'1!!o " 1. t), ,,. 

~osi i se,,:· 0 ~1 i 1 ,·cl ,j,e 1t ;rn •x· ,x o",cli .:: ; 11 .'h o-.: l­
zał · si" cL..s!ri·i•:cr\."''11 wszclk:c-i mcira!n,śri. _,fedvną 
nie,'C't ·u,,.,ona oshią mor ·!n ś ,; .kc.I Ko· 1" kah­lick". któ:-v ;,arówńo ,-,· '?('" ,a:h ,·d lrv. j.'l.k 1 oby-
czaj:"tw ni~ uzrn:li·" ż1·l11,r-h krrn'):OmiSÓ\'C'.. . Br.a1e-stwo. Uu .::hif'V „trn-oclnia" stw1erdz1h te hktv i 1j~----:ska \\' du:hu miłości -chrześr1jJ.ńskjeJ. 
]'Jie ~h::·c\i oni nil: '!J ?rJnić i wvstrt~gali ~i~ ';'sze

1
l­ł·i -h be7.p0żvt •czn,·ch inhyminacv.i. Co w1ę~J- dia 

lycl', kt6rrzv nie podz:ebh j~h wiał'\·. :r1 1d 1 tylko 
,towa jak n ~.ih 1rdzir.i bnterski~. (K. A. P.) 

Budzenie się Francji. 
;!.nsacyJn'! narcc\y Poinc.ue - Tardlec - Magi ot. 
·· Paryż, (ATE.) Pre:ni<:r Tarclicu, udał s.ię ,d? 
.3a.r .l,e Duc cel~m spotkan.i 1a z Poincire i p-)wr0<:tł 

~

o P.iryża w tow,rzystwie prezvdi?nh. \V. s_p-Jtklnm ziął również uc1 ,i'_ł minister ,;i:,ojny Maginot. Na 
ytani•e dz:cnnikarz_ ·. czv wizyta Poincm:go p::>siadała 

,::hJuakter polityczny, czy też była pndykto\l-.rn~ ~!ę­
(laimi przyjaźni, Tardi~u odpowiedznt. że obie ~ter-
1pretacje są. słuszne. ,,M.1tin'.' ~w.ierdzJ,_ że omawuno k:westję związane z wzno'W"!enif:'11 sesJt parlamentu, 
oraz z pokiżenie'm r,ol'tycznem. Koła mi.arod.1jne uwa­ż.ają za pewnik, że Poincarc P;Owróci n1ebJ. ·em cli:> ~ne;t~ .<>..y,,:,~9 ~Htvcznego., · 

Okropna katastrofa angielskiego sterowca R. 101. 
Z 54 osób załogi sterowca 46 zabitych, 5 ciężko rannych. 

Szcz;egóły katastrofy. P ,H y ż, 5. 10. (tel. wł.) ści kiernwania. Pod tym względem st-.x·icrdz::,no, 17.ł W sobDtę, późnym wieczxem wyruszył z Londynu dolny ster statku odpadł na parę kib;netrów prz,ed. największy sterowi-ee, chluba lotnidwa .1ngidski-eg-J, miejscem katastrofy. Przypuszczają, iż od-erwdnie s.ię statek napowietrzny R. 101, w podróż d•J Indji steru nastąpiło przez zawadzenie o drzew), co jest Wschodnich, którą mi,at odbyć bez ląd Jwankt. Po- o tyle prawdopJdobne, iż statek z p'.>wodu burzy mimo burzy statek przebył szczęś.liw~e kan3.ł morski, leciat na wysokości ·::>kob 30 metrów i nad t~ le,cąc ku. południowi na Paryż, Marsylję. N.1gk nad nem z.alesicnym i pagórkowatym. wioską Atonne, 1Jkoło miasta Beauvdis statek m- WJ"ażenie w Anglji. Londyn, 5. 10. (tel. wł.). nął z głośnym trzaskiem na zierr.ię, rozl,egły się prze- ,Wieść o katastrofie, jaką zdążyły p)d.1ć nicktórł' raźli,ve krzyki załogi, stłumione n.a chwi,lę przez dwa gaz~ty dzisiejs~e wywo!ał~ w ~ondynie i w e1lr~ wybuchy, poczem miejsce wvpadku spowił słup o-. kn-aJU wstrząsagce wrazenie. N.1 placu przed m 1:u~ gni.:i i dymu, z pod kt6regÓ rozl-egaly się rozpa-cz- steirstw-em lotnktwa zebrały s·ę tłumy. oczekując" liwe jęki ofiar. świadkowie katdstmfy stwi-erdza.ją, szczegółów i rsty ofidr. Panuje ogr::>:r,:11-e przrgn-f­iż sterowiec <lwa razy uderzył o ziem,Ję. Po pierwszem bienie 2c względu na to, że zniszczony statek brł uderzeniu został poderwany przez pxlrnuch wichru, dumą !otnidwa angielskiego i że nzm1ary lutaslio pocze.m nastąpiło drugie straszniejsze uderzenie, rn- fy, lii.::zba ofiar jest tak wiellu. . . łamanie się ste-rowca na trzy części i wybuch zbiorni- Kondolencja. L•J_n ~ y n, 5. _1~. (tel: \1-'L) l;n1tn·eri1 ków ropy. Z 54 osób zabgi ocal.ały tylkJ 3, mię- Rządu ·Rzei::zypo?pohte.1 P:>!_sb:J z!ozył ambasad·x dzy innymi inżynier, konstruktor aparatu, znajdujący polski w Londyme, _p. I~- S_k~rmunt s~_rdeczne wyuzy się w bocznej kabinie. Okropny wid•:)k przedstawiały wsp,ókzucia, rządowi. \~1elk1eJ L Brytan,11 z_ powJdu k,.~­zni-ev..szta'.c?ne, p-rz_e,x,·ażn\:e zwęg.lo~e zwbki,. M1~zy I ta~tro_fy. ~to:a Łfk cięzko dJL~nęł': .otmctw:> ~g1;,· in n. zab1c1 zostali: m1111ster lotnictwa anj!telskieg•o skie I ktoreJ ofi.arą padł m. m. Jede:1 z m UI:.trcw Thomson ,xaz szef lotnictwa cywHnego sir Sefton angielski-ch Brancher. Przyczyną katastrofy było utnt.3. zd,J.lno- -o-

Wywiad u l\1arszałka Piłsudskiego. 
1

. 
O budżecie, rząd'arh sej111>1nvych 1i p,oslach. 
• 'a 2-gkj stronic dzi.s. wydam.a ,~Gl,osu·'•. druku- I jem~- w dosłowncm brzmieniu {z opuszc,z211.iem lyl- · 

ko jednego, parokrotnie p,owtarz.ające~ . się wyra-1 rn którrgo opuszczenie nic J1arwsza tres,ci) w_vw1ad, lldzirlony przez r- premjcra naczelnemu red. ,,Gaze-
ty P0lskiej'•. , _ . , Treść ,,·ywi::i<lu dotyczy glown1c zag{łd1111en bud­
żcto,;vYch. tu znamienną jest pewna różnica zdań pomiGdz\· p. p. prPmjerem a minislrem skarbu. St:);,tmek swój dJ Sejmu ,określa p. premjer przez 
chY:l zd·'.nia. Jedno: ,,Be;dąc zasactu1iczyrn przeciw­n , •··m rz:·dów sejmowych .. :· słusznie: rządów sej­
m )wYch. ;\ ab miast w zdani n drugiem: ,,szanują<" 
n- tu1:u1n·r n;e pJ5lów, lecz samą instytucję Sejmu ... " 
brzmi n· ) z::isin:c:i:enic wcale nien.al.ur:.ilme. Trudno sz. nO\\ ,H: ,, ,,,(, slkich posłów, ale nic należy wszyst­
kich spro,yadZ:l(' dtl jedneg•o mianownika. O tern je­
cJr. ak zasadniczo już pisaliśmy, ·ostaLnw przed ty­godnirm 18.l'LYkt!I \\'stępny, p. t. \Vi,elka odpowie-
dzialność\ · -

Dot, ,:z„ca b. pJs 1ów część wywiadu zawiera SJJ',)­ru w,-r;izów, kbrc szczególnie w ustach premjera 
~·:.iż:>. ·choci:1)'.. co d) lreści (nie formy) są w znacz­
ne.i m:cur ruie co do wszystkich b. posłów; słuszne. 

Aresztowania i rewizie. 
Lwó,,. I 10. Na rn-ocy zarządzenia prDkura­

tora policj·1 aresztowała w Brzeżanach b. ]}~sła ukra-
1ńskic:j p:i.rtj1 pracy adw. Zac~1<lneg:o. _(!g~Iem are­sztoY:,.no d()lychczas 16 poslow ukramsk1ch. 

\\' i 1 n o. L 10. \V edlug d,o,niesień wileńskiej „Ga­zet·· Chłopskiej" władze bezp-ieczeńs~wa areszt,owaly 
na terenie woj. wileńskicg,o b. p,osłow Adammncza 
i Szapiela. 

Are-'izt,ownn~· w Warszawie z polecenia prokura­
t(}ra przy sądzie okręg'IOwym w Sos~~w~u p. Kry­chowskieg,o. b. poseł Chałupka-K":'aprnsk1, przewie­ziony został d. 4. bm. przed połudmero do S-osnov;ca, gdzie przes~uchany z.ostał przez sędzirg;o śledczego jako oskarzony z art. 129 p. 1 kodeksu karnego. 
·Jako śr-0dek zapobiegawczy zastos-0wan-0. "'.obec Q­
-;kar:i,onego areszt i osadzono go ':"' ~V1ę~1en1u. w ~hsł,(:iw1ca.ch. P. Chałupk.a-Kwapviskl ,1s ,ar:w:ny_ Jest 
'> , ygłoozenic 11·1 wiecu w Olkuszu 1~ncmów11en1a podbur7,ającego do zamachu na czł,<Ynkcw obecnego 
rzą<lu. (PAT.) 

Bydgoszcz, 5. 10. W ~niu wctorajszym z 
pol.ecenra prokurat~ra przy ~ą?z1~ o~rtg:iwym pve­
prowddzon•:> sz.uegolową rcw1z.1ę w m1_~szk~~•u b. pos­ła z N. P. R.. wiceprre2csa rady mejsk1eJ w B~d· 
goszczy. Jana fausty:1ilk.;- Władze poHcyjne slr:>nf1s• 
kowary kilka doku:r.ientow. 

śm·erć prezesa Związku burmAsłriów. 
Padł ofiarą katastrofy ~amxlio4•)wej pod Czem-piJJ.e.:n.. ~.!;7.t.l!,.ól.Y. w kro:Hd' 7 \'(!jp.11,-.-.n,~lskb ' 

Sensacyjna pogłoska. 
Gaz.eta Warszawska'" z dnia 1. m bież. d0l!losi „no~\•iadujemy si~, że wc.7„oraj \\-i.ocz reTU odby},3 

się na· Zamku dwug)dzinna konI€r<En~ja _pmmęd~.v p. Prez~'denlem, a prezesem rady mm1strow p. Pił, 
sudskim". 

,,P-0 tej konferencji Nz.eszły s.ę P?g~sl,: .7~ przedmiotem jej były spraw, wyborcz.~ 1 ze mozh~ 
we jest ukazani(' się dekretu, wkracz.aJąceg,o w za­kres :ordynacji: wyhorczcj." 

Palec Boiy. 
Czerwony dyktator c:ierpt na pomieszanie zmysló'wi 

1Według doniesi-eń londyńskiej gaze y .,.. bmmg 
Post", St.3.lin ujaw'nit ostatni,J niepok'?jąee d_li ot"Y.'~­
nia oznaki chowby umys!mi: 1ej. - Kiemwrudw-o spr. 
politycznych znajdow~ć si~ ma ?beC1;1ie w ręluch 
MotońJ11J;;a i Kaganow cz.1, tJ. drugiegl') 1 trzeicicgo se­
kretarza Biura. Polityczneg·o. 

Rozstrzelanie 17 po ów. 
Prasa ryska donJsi z Leningradu o wzmoże 

niu się prześladowań duchownych c_erkw V<- -,o­sławnej. \V ostatnim tyg0<lniu w Lenmgrad~e r-n strzelano 17 duchownych p:rawosław:nyc11:, ktor~y od mówili z.rzucenia sukien kaplańsk1ch I podp sa.nJ:ł 
odezwy •antyreligijnej. 

Węgiel angielski podrożał. 
Z powodu zniesienia pranj1 eksp•Jrfo\1-_- h na 

węgief, wywoźony z }QJpalń r· ęciu rrabs_tw, cena ~ 
tonę po<linies.i•:>na o<l wcz,raj o 2 -:;zy.mg1 wyn'.)Si 
obecnie siedemnaście i pót cif Sztokh)lm wobe~ dwu~ 
nastu i pół za węgJd pols~i. Daje to P! ski:n ko­
palniom możn,.:>ść wzmożen a eksp1-rtu 

Samolot w cenie samoc odu. 
. Warszawa, 5. 10 Jak --,ię daw~;:,du."tm~ p~ń­stwowe z.akladv lotnicze ustalii1y cenę swych_ a~Jo, n elek typu P: z. L. 5 na 9 800 zł bez s~a. w ten sposób calko~,·ity .~oszL awi ,nelki !'· Z L. 5 z silniki,em ang1elsklil Cirrus . I :1 wym.1.esł,e ł<4 z, 
nie ok-olo 21.00(J złot~·ch . 

W ten sp()'.:iób. ce?a awj-~nelki ?dp,owiada ~ł samochodu przeciętne.1 marki._ Nalezy zamaczyc. ~ awjonctki: zagrrunicz:ne_ k _sztuJą w Polsce przynaJ 
mniej o 10 tysi.ęey \\,r:c121 

z różn 7C stron„ 
** śnieg. W Rum~:J; za.n-~t-0,, ~a paa~k t peratury. i pier~vszy_ sa;M. Rown1 z w Les e Cz•, 

skim spadł obhty sm0g. . ** Katastrofa sam.ololu pocz'o ·go, Knl_o Ju s 
w odległości 25 klm. n:i p.:iluda;e ud Pan z ·\-d t samolot oocz owv. Z pod g:ruzow samo~ _u . b,·to soofrmP :,;wfoki Dilots i trzech no.Jr Z'J -c1. 



Adrnrnistracja . 
Drukarn1 LeszczyA~k1eV 

• odp ogt. &-. ~ $półałzietn1a % 1 · ,x Lesz.nie W 

Wywiad z Marszałkiem Józefem Piłsuds~. 
Prezes Rady ministrów Marszałek Józef Pił- JJr fu: • •eże11• sudsk:i przyJ·ąt w dniu 4-t-t"m bm. ,..,,-ł~ktora M. ,"'·CZ"·!- an : się, J 1 _n!lt! do ły.dek, to p,rz.Y)Iliclj~iej 010 •J' , ... ua. .,ai -- spodm panow m1rustirów. ne~u „Sl'azetr _Polskiej", p. Bogusława Miedziń-s~iego, 1 ud~1elił mu WY.Wia.du, który, brzmi: w spa- . :fen?e.n.cja t_a mus.iiah kurczyć : zmniejszać jal(-sob następuncy.: naJb.1.1:dzieJ laiillbJicje P~- m_ini,strów ~ ich pncy. Zmu-

. . - J~eż są perspektywy doprowadzen,ia w pra- sz.ała !Lch do stosow.am1 się do p'.),~10.~u naj:I1Jiżs.zeg10. ~eh bud.cetowych do ty~h ceLów Q których Pan M.3.r- I wt·e<lYi c.ałle mnóstwo drobnyx:h taro-ów i o-s.zalek mówił ostatnim mzem? ,. · sz!-ł~ńs_tw" Z<;>stało z JQ_:>niec:mości z.::pch,cię~ ~z -:-- -~Y/ie Pan, ż~ z:iowu dwie trzecie tygodnia ~rnistrow ·na ich urzędrnków. Byty to śmieszne, mał­pośw~ęc1łem wyłączme pracy ~ad budżetem, st.3.rd- pie grymasy sejmoWc, w kióry;ch uważano za wielki Jąc się ~oraz bardziej uściślić te wątpliwości! i nie- ewen1e1ment np. zmniejszenie dotacji reprez~tacyj~ pewno~c.i, jakie jeszcze w tej pracy pozosb.3.ły. 1 n.ej O jakieś 12 złotych, lub ooś podi0bniego. wreszcie stanąłem przed głów:ią kwestją w. swawie _Rozwijała się ta historja wedłt.:g przysr-.:-wia: im ułożenia budżetu. · · daieJ w l~s, ter.n wię~j drzew. Tern więcej tedy było Pan s~ę m~ż_e _zdzi>wi, że :iazwę tę k'westję btair- b~zczelneJ kon~u;~nq1 w rzeko1111,ej znajomości prz,ec!. crzo ostn::> 1! złoshwte - a jednak tak ją nazwę: za- mrn_tu, tern. w,~ceJ ł'Ęarstw-a. śmiesznego i głup1egn trz)'Jffiałem się mianowide n.a ngadni-eniu, jaką dozę - l' tern więceJ targow, chociażby poz1 kuli5.1m1, z ,,oszukaństwa" mam sobie dozwolić w budow.an.iu drobneffi: macherstWL"m politycznem i wydąganL'.J_ gn:,­Jmdlżetu. · sza pubhcznego na pi311Ów oosłów i n:.l • · '
1 

• · par-
Powtarzam, riech się Pan nJ,e dziwt moj~u tyjne. · _ _,,, o~śl~niu. Nier:3-z użr:wać muszę barozo 10stry.ch o- Naturalnie - rozu:n,,ie P.ain, ż,e jeiel,i kl~iie' ~> faka bieslen dlatego, ze - mestety - tylko takie ,:Jkreśler,ia ?łazeńs~ą _kom~dj-ę, to gó,rą_ zawsze mógłby, być :rząd; pozostają w Polsae w pamięci; ininie określenil.l - Jak~_ liep1~.J. znaJący_ pr~dm1ot, umiejętnj,ej 1obraicaJq!cy, bardziej, że tak 1i-ę wyrażę, - dyp,!onm.tyczne - tem1z m111onam1 t mi,JjardaJmr i - jeżeli idzie· o prowadzą tylko do ,vzrosŁu aberacyj myślowych. faktyczną przewagę .:_ to mogący zupd.nie nie dblać ' Nigdy nie zapomnę, wie Pan, Jednego wypadku o sądy panów posłó~. i -sri,:ikojnie oszukiwać kh rwo swojem życiu, którr. mnie d.opmwadził do_ wiei- jak mu się ży\vnie pn-c t.-

kiego zażenowania się. ,W. 1:11oich pr?bach 11c1pr<lwieni.1 tego stanu tZJe-Było to w tych czasach, kiedy byłeim Naczel- czy zaw1odłem, się głębolo. nik'.em Państwa i kiedy ówczesny premjer angielski, . Poszedłem wtedy, jak Pątn wi.e, inną drogą: skra.­znany Uoyd George, występ,:Jwał dość częst:J prz~ciw- camem za wszelką ecn<; okresu gadania budżeto­ko Polsce w niezwykle ostrych przemówieniach. A ~g?, _zm,~iejszając _w ren sposób przemęczenie rządu było to„ pnszę Pana, w okresie tym, kiedy cała :i, ttmms!Tow ustaw1,cznemi szantażam~ zarówno po­Polska chori:>\Vał.3. na nad.czułość właśnie w sprawach szczegól,nych posłów, jak i całych · -'"-J:'1,J p,air-zagrnnicznych. · · tyjnych. 
1W rozmowie więc z p.:>stem angiielskiim zwróciłe.'11 A jeże_H ter~z zastam1wiant1 się nad' dopttszczait-mu uwagę na ten fakt ostrych wystąpień premjera nym stopmem me<lokładnJści i meścistoś.ci a zatem angielskiego, twierdząc, że w ten sposób wvmusza ~ ,,oszukańst_w:• _w sprawie budżetu - to' dlateg,:,, lbon prawie odpJwiedź w takim samym toniie.·. P,:is.eł ze mam wc:1ą~ J~szcze do czynienia z nawyk:.3.m1 1 13ingielski - obok innych tłómaczeń - do:>dał wtrieszde, przyzwyczajentam1 praicy doty,chczasow·ej. że ja muszę zrozumieć, iż w takiem zaczadzeniu, w Otównym zaś rzeczowym powi:Jdem tego - że jakiem Polska w sprawach międzynarodiYWych po- tak ~o\:;em .---:· wzmożenia rn•Jkh wątp,liwości, jest zostaje, inny sposób wystąpień jcgJ premjera nie podn1e~1,ona JUZ iraz przeze mn!c kwestja luzów bud­byłby zrozumiały i rzeczy delikatnie wyrażone każdy żetmvych. 

by tłumaczył na swoją jedynie korzyść. . Pewna elastyczność w budżeci-e wydaje m,i się ,Wyznam Panu, że jako główny l!"eprezentant Pol- konieczną: już to d!ateg,:J, żeby przewidywania bud­;xi na_ Bożyrł: świeci~ nre pamięta,m drugiego tak żetoWe ściśkj przysto~ować do rzeczywisbści i aos­;?;łębok1ego .. z~zm?\\·ama. , . , , . " p_oda:ki ~onajmniej rocznej, a w wielu wypG.dkach Oczyw1sc e więc, gdym mow1ł o „oszuk.anstw1e , su~gaJąceJ do lat 4 i 5· już to d1J.te01:J że i rok tatwiejby mi było użyć określenia· ,,nieścisłości" 1 I rokow~ ni,e jest równy. ' h ' „!1iedokla?~ości'~: ~ budżec_iie pańs~w~ b:>wi.em !kzf, Nie sądzę Jednak, iż mógłbym zmienić nawyki się ~a mtlJony 1, milj~dy; 1 ty!ko _1dpta, albo Jak!s r przyzwyczajenia, i nie przypuszczam, l'.łbym mógł głupi _bubek. ktory med<:>kładme _ll~zy. nawet swo~e wprowadzić zupdn,ie otwarte i szczere postępowa­chus_t~1 __ d? ~osa,. albo mne częsc1 __ b1eh~ny,. ?10~ I nie; muszę się tedy zastanowić nad kwestją luzów sąd!tc, i~ Jak1kolw1ek rachunek na m1IJO?,Y 1: :111lJ:i.rdy ~ zrobienia budżetu uczciwie bardziej płynn)'Jffi• w rę­m-OZe byc podobny do rachunku na zbtow'ki 1 grosze. kach ministrów. 
~dy jednak u~wa:m stowa_ ,,oszuk1ńshviJ" - :fracę, jak Pan widzi., cz-.1s i wysiłki swo,i,e \3.żeby fzyntę to dtateg~, ze nasze ~udzety, zawsz? d:itych: wydobyć choć ookolwi,ek dla mojej ; zasadnLcziej ten­, ·~;- SI_X:tykały ~tę ze szczegotnym g":tunk1~ 1udZ1 de!'l<;ji: _Zlrobie~i.a. budżetu _o bardziej prawidłowej bu­r rown1e_z szczegol.nym syskmei:n w Sep1ac_h. Syste:11 dowie 1 podn.ies1c-nia poziomu pracy nad budżetem :iotąd _n~:stety spotykany w SeJmach. ~:,~sbch n~le;2y zarówno w rządzie, jak i w Sej,mi,e. • do naJntzszego gatunku pracy ludzkiieJ 1 d:J naJmk- Czy lmi się to uda - to jest pytanJe, które czem,n.i,ejszych sposobów postępowania z J.)l)w-:ażną postawiŁem sobie na piątlnwiej konfewncj,1 z M11nii­pr.acą państwovią. · . streim Skarbu. Forma, proponowana mi przez Mini-Proszę Pana - ki,edy to mówię, tJ myślę o swiJ- stra Skarbu nie bardzo mi się pod:ib-1 r n,1e łatwo' jej pracy w tej właśr:iic dziedzinie, począwszy od mogę się z nią pog,0dzić. Na tern więc, w1dzd! Pan., ,wypadków majowych. Będąc zasadniczym przeciw- utknęła moja biedna pa-a.ca nad budżetem. nibern jakichkolwiek rządów sejmowych, rządów klu- - Dążeniem Pana Ma,rsułka w konstrukcji bud­bowych, nądów, gdzie głównym ~nteresem jest - żetu byłoby zatem uczynienie go bardziej d1Jstoso­wbrew konstytucji, jak to udowodniłem - n:>zrost wal,nym do życia? .' •~n•• partyjnych - zdecydowałem odr.azu, że - Zapewne - p,roszę Pana - można to określać ~rranentnych sejmó,w w Polsce nie dopuszczę. i w ten sposób, gdyż sama forma mszych budżetów Dlatego też zastanowić się musiał-em nietylkb jest niedostos,Jwana ani do żyói, ani d') nnoż:l,iwości nad ograniczeni.etm cz.asu trwania sesjr p-anhw posł~w, zrozumienia. Dość Panu p:Jwioedziieć, że dzięk~ tej ale i! nad przedmiotami, któreby; były: objektem ich właśnie fonm.i:e ja, jalm minister, ntgdy, nie 10-tw1,e­prac. . rałe,m tej księgi dla swojej pr3icy, gdyż mushłem Zatrzymałem się wtedy na myśil,i, że - sza- - że tak powiem - przerobić ją tak, ażeby m6c rmjąc naturalnie ni.e posłów, lecz samą instytucję wyodrębnić kwestję, i:1ad którą w danej ,::hwi.li pna­Sejmu, skoncent,ować muszę prace t. zw. p.=irl,.3.men- cow.ałem, wyciągąąć ją z gęstwi.ny cyfr, ułożyć ina­tu na budżecie. Gdyż właściwie budżet jest istotą czej, -ażeby un:ieć dostateczny: przegląd dkl swoi.eh praw parklrrnentów na świeciie i z tego właśnie źró- prac. rlła wypłynęła wJ.lka, na całym świ-ede w swoim cz.a- I jeżeli musiałem to zrobić za lożdyrrr r,.3.zem :;ie toczona z abs,'.)[utyzmem, któr,a tyle krwi i tyle kiedy przystępowałem do bnkrebej pracy, to chyba :wysiłków kosztowała całą Iudzk:Jść. dostateczny dowód, że budżety są. ubżo:i.e rticprak-.w tym ki-=rnnku też postępmvałem i ·uczyłem tycznie i :1iedostos,:iwane do isbty pracy każdego postępować b poki'Jolenie mi,nistrów, które zaczęło pra- z ministrów. co"·ać po maju. Jednakże, przyglądając się blaczn,iie Naturalnie proszę Po.t1.a, gdy mamy za sobą taką ~j właśni::- pracv i te.i dzi2dzinie życia publiczneg. o w przeszłość, gd.y p,rnował,:i stałe oszukiwJ.ni.e, b im r,o!:;.ce, prlekonał~m się di:Jść szybko, że jestem, nie- ,vięcej zaplątanie rzecz ułożyć i n.3.pis.1ć - tern w1ę­·stety, z temi sejmami~ a raczej z ty:ni poshłimi, na cej miejsca dla „oszuka.f1stwa". l.:'.atdzo uci;tzli"·e_j i demoralizującej dr,:idze. Przecież, proszę Pana, imirtiskr u nas zJ.czyna r'° Przedewszystkiem, proszę Pana, pam·ętJ.ć trze• rnzumieć treść swego budżetu, tak napisan,egi:i, do­\ba o technice pracy rządoWej. piero po nku dobre.i służby; przecież musian,) trzy­I Technika ta, podwyższając sk co mku. stała mać 1.:ały szereg „speców" do tego, żeby, tak n.:tpi-(zawsze znaczn·e wyżej, n:ż technika pr:1CY Sejm~, sać budżet. . . , . r:ak. że najczęściej była to roz:111.)WU człow1.:ka z gęsią Zo:1wsze sobie przypom1n.1.m, gdy o tern mow1ę, 

1
t pros:ęciem. . niejJkicgo major.:t Ori:isska, który_ cl! 1tcg?, aby w:ij-: D7ialo ię zaś to głównie d!ate~:J. ż:.:; p,.rnowie sko nie byto zanadt.J naci.~g-1.ne I o ·nlmvanie, n:1.u­'posło\\:·ie - 2J.mi~1st ześwdkować sic iu głów·nych czyt sic tej spccj.,lnoś"'.i - bk, żeb_v i w0jsb oszu­:ki-erurtk.:icl1 i rvs.1ch b d;-rtu - próbow-:ali, s•x·o:m kiw1(· mogło. Natur,l11iC'. ni' c]}l.}d,'.!o !11 o S,'jm, ,11e frtiec~ym zwycz'.1j.:-m by(· n:,.:t_vlko konkurentrimi, a~e o i11,11a _d~ kJ.ster.i· b:nl~1irC"nc,·,in:1 _w p 1st:1ci _111_1,ini-,tr t ii Z\Vierzchrtikarrtl rzą<ln w!as,1te w drobnych sz~21::go- sk..lrou r Jego ur1<;dll'I u\,·. Cidy SC'.1rn oc;1uktc ,1..:sl z,1· jłach, czvniac w dodatku !Jlloc:1.łpi;e :wysiłkt w. sclu do- wsze łatwo - lo musi sic Pan z tc111 zg,.:x!1ić -

' z_ tamtymi zato jest goczejt tam blowi,C:.'11 gtówna, 
sJredzą ,,sp.ecie". 

. 1W, t~m ~oku, pmszę Pana, pójdę nap,ewnt:> w, tyn 
kte,~~nku, _ktorego dawno się dQttlag\'łłtt: przyn1jnmiei 
sw~j ~udzet,_ bu~żet miinistarstwa spraw wojskowyie~ 
uł~zę ~n:3-~zeJ_,_ n1z dotą9 był układarty. ZroNę przy, 
n?J1m'.~:;,~J Jak1s P1:Z)'.'ZW01ty, początek - gdyż nie wąt • 
p1ę1 _iz Jtmym: m1mstrom przyjdzLe to z Wlirelliką trud. 
n.oś.c,ą. Cała pram nad pr:zejrzystością. budżetu wy, 
maga, z_d~n_i•ei:n mojet.'ll, ki,l·ku dobiryph 113.t ~ bar, 
dzo ci~zkLeJ _, ?ardzo llll!Ozolnej. 
. . ~1ę~ w1d~1 Pan, że mówiąc „dosrosowaltniy: dCI 
zyoa , postawił Piain kwestję, która s,ię teraz rozpadła 
na ki:l.ka odrębnyreh, gdyż żyde 'jest 2lc3i00.dto 10gólini, 
ko~m, poję_ciern, i tyczyć się ml[>żie nietyfftlro tya.a 
posł~w, ale : osłow - ze straWcstuję mistraa Sto. 
w!:cktego, _ktory w te~ właśnie sposób ryim.1:>wa,ł, pa. 
now posłow do ,:isłow, przyróW1Dywując. 

Jak Pan widzi, trzymają się i mrtl!ie iilrly. Ot 
co zna~zy . odejść choć na tydzień od niezn1~ej / 
obtrzydfaweJ pracy babrania się w brudach· zaraz I 
hurrnor przybiera i podawnemu 11iasuW1aJa mi się cy 
taty, ze Słowackiego. 

Ru.eh przedwyborczy. 
') 1niz;m. ,W. ,,Robot:-iiku" czytamy; uzasa.dtnien~ 

?iecyZJJI Rady Naczeln,ej PPS. CKW., dhczego S'Ó'f.\ 
J~szu z endecją_ na. !e:renie Matopolski ~schxl·niej\ 
me n:nogła zatwi-erdz1c. Zn.3.jduj-emy bm cenne wy~' 
znam,e: · 
. . , ,,Co z.aś do względów taktycznych, b mogło 
1sc tylko o t-:J, czy warto tw1Jrzyć blok dl'.) wspólnej• 
"':alki•_ z san . .3.cją, boć o bbku ogólnopolski1trt i endł•· 
CJa me myslalJ.. R.1<la Naczelna doszła do wni,:isku. że nie warto. I słusznie, albowiem z punktu w1: 
dzenia walki z dykt.3.turą Ukraińcy w masie S\Wj 
popr:i, przeciowników dyktatury w ob:nie pofskii:111" 

Coraz lepiej! Więc p9 enuncjacj,.3.ch czeskich 
nienn,iieckich socjalistów, po s,'.)juszu z berlińską mię~ 
dzynarodówką - przeciw własnemu p.1ństwu - ob,ec­
ni•e cyni,czne rachuby na mni,ejszośct na.rodiJ\ve, nic­
zawsce ży,czliwie usposohkme dla państw,1 polsk1-eQ;), 
że one to właśnie mzwatą polski rząd ni~dJgnclr\y 
dla PPS. CKW. W. słownictwie ob:izu dcpra\r'Jc,ii 
moralnej to się oczyw,iście nazy\va tylko „L1klylq 
wyborczą"; jJOZ\VIJ!imy sobie zauważyć, że num:,, 
na to inne określenie: taktyka antyp,:u'ishi;•:Jwa. Jeżeli 
skonnidwo „R,:,boh1.ika" nam nie wierzy, t 1 1110.i:c 
zwieryfikuje nasz punkt widzenia np. w. Ltbour Pl!'• 
ty, alie przez odpowiednią persi:,nę, wybra11:_i z m:1icj, 
szości polskiej w stmnnichx 1ie PPS. CI(W. 

(warsz. -.Gazela f>,,lska"). 

Czy wojna za 2 lała? 
Hedakfo.r polityczny „Pelfut Bleu" charaklcl'>'zuj?\, 

syt:1-ację J)')lilyczną w Euriop11.,c, pisze mi(:dzy i1rncmi ·. 
,,Niemcy, klóre, jak t') widać ze wszyslkieg,o, pr1.,·­
g,')Jo':"llją się do -~ojny, mi? mogą jej jednak "'Y\\O- J 

łac, Jak zapcwniaJą technicy, p,rzed uplvwcm '..J-cl1 
lat. L,')s na?~ jest ~ięc w naszern _ręku. \V ~ieq,11iu. 
Hl14 r .. byhsmy, ll1Jl~ p·rzygi')L,owa:n,, bez broni, be1,I 
amunlCJil, bez ciężkich armat, prawie bez ,:,br onv 
jakby m,')żn.a powiedzieć, ii. kaiser słusznie pr;;e'";i_: 
dY'~ał, sk,')r,o przewidywał wiojnę szybką łalw:\ i wc­SJ0łą .. Dzięk1. B_elgiom, k~óry~~ ,opór p,~zwolił nam 
p~zec1:wstaw1c ~1ę przyina1nrn1_eJ w tern, O') hyl,o 1rnj· 
p1l1n1e3sze, w ciągu 2 ty~')dnt uf,orlyfik,owruno Paryi 
r p"Jwstrzymam,o falę zabo•rczą. Tym razem to jui 
01.ie 2 tyg,')dnie ale dwa lata mamy do z,o,rga.nizo\x·ani:i 
przyg,')tow·m1. Był,oby Leż obelżywcm przypuszczać 
że tacy ludzie, jak, Tardlieu, .i\lagi;not, bumcsnil 
bardziej l')dpowiedzialni za bezpicczcrlstw,o Franc} 
p')z,ostaną bezczynr..i". 

Bankructwo "piatiletki" . 
Mos kwa. (Tass.) Rada komisarzy Judi:Jwych 

republiki wszechrosyjskie.i, idąc za przykładom Ukrui,, 
ny sowi 1eckiej, postan1:Jwiła prz,erwać niektóre coboty 
związane z wykonaniem p,lianu t. zw. p.i.1tildki. Rząd 
s.omecki, jak widać, nie jest w stanie wykon.1ć za~ 
kiieś.lonego planu i już iobecnie daje rozkaz prz.er• 
wania praic, Tid. uruchomieni-e których wyłoŻI::>no 1:), 
gromine pieniądze. 

300 ofiar burzy w północnej Francji 
Liczba ofiar k13.tastrofailnej bu1·zy, jaka W' ubk• 

głJJffi tygodniu naw-iedziła wybrzeża Bret3.nji me j~ 
jeszcze ustalona. Urządzony ki;)munikat mówi o 46 
zabitych, 61 łodzi rybackich nie wróciło jeszcze d,:, 
portów. Nadzieja odna,lezi:=ni,a ich miak,i~ z dnia 11a 
dzień, zwłaszcza, że poszukiwania przedsi,ęwt1ętc prz~'Y. 
okręty wojenne pozostały ~c:>wocne. P,oni,eważ 7.it-­
łogę każdej łodzi stanowiło 5 d:i 6 ludzi, lista ofn!" 
śmierci, powiększy sit o 300 d1J 350 nazwisk. 

** ·s~mobójstwo burmistrza. AreszLJwt.lJny pod ZIJ.• 
rzutem sprzeniewierzenia pieniędzy burmistrz miast., 
A.lsleben, Fiebig_ i osadzony w więzieniu __ śledc~e111 
w Iialle. popd111ł samobójshvi) prz..:-z po\:71eszerne 

'-'* Najszybsze nocilJ,J(i w Europi~. p0s!ad'.1 Fr,1n­
cjJ, gcl;.ie na linji P1ryż - St. Quentm pocqg Nr. 
185 rrzc:)ic-gt1 z szybkością rrzcciętną 09.0 kim. n~ 
godzin". ~a dysta,1sic z..1ś P,1~·yż - Jeuf;l~nt ck.,;, 
p,rc5s P·1r\'z - I codi1un hic-gim: z szrbkos.cq 100., 
kim 11.1 17ocl1i1lf'. O:rół •111 R'J poci:1;.;ó ':fi P' Jspi·'s1nvrt, 
\\ · FrJncji b: -~-1i • 'z szyhlwś::!ą przewyższającą <1f. 
ldtt11. Ila P-ndzlne-



Siła ekonomiczna · wszechświat ruchu spółdzielczego. 
Oąg dalszy, -

IV. Spiól~b1'.J.c r,0}111~ stanowią' w statystyce 
,grupę b. ~:1~t- f\xł _mia1ncm tern kryją się wszel-
1kt~ spółuZ:eJm,e, . d.z1ała1ące na tcreni,c wiejskim z 
.w,i<Lo,c1'.1q JCd:nak p:r.ze,yagą czysto rolni.cz_):ch (Ro­
fJa). Liczba tych spółdz~clm S'l.ęrra 184.792 z czeO'.O na 
F-cc:Lcrację Republik Sowiock1cht> przypaa~ aż 165.000 
czyh SU pr,oc. 

<;:zl,011ków ~talys~yka wykazuje 22.468.000, z cze­
go Fed. Hep. S,ow. liczy, m pr-oc. Pracowników było 
zatrudn.iJonych 35.630. · 

Dz.ia}alność ha;J1d1owa tej kategorji spółdz. za-
myka s1ę sumą 1.H4.000.000 dolarów. 

Sfan finans,o:v.Y ilustruje 111astępujące zestawienie: 
fundusz udział. _ dol. 51.311.000 
fundusz rezerw. dol. 37.3-!5.000 
nadwyżki do.I. ,;::~'>.Q.000 
fundusze ,obce <fol 1'24.3-1~'t;.,.~ 

Ra~ernd,ol. 855.f&:OOS 100 pru-e. 
lldena 'Y p.:>wyzszem zesta ... vieniu nikfr stosu­

~ fun~uszow w~asnych do -obcych w porównaniu 
J 11:nem1,. grupami ruchu spó!dzlekzeg:o. 

~-~ Rozne limne_ grupy ·?bcjmują 93:! s•:,óldzieln.ie 
ie _ _1L<>.000 czl 1otfl.knw .. Obrol towarowy slano·Jvił 31 
milJ. , 900 ty~ .c1ol:lrow. Fundusze własne 3.i92.000 
d,01. Suma b1lanso'.':a 37.291.000 dol. 

Łączne •Obr,oty l,ow_arowe wszystkich grup spół-
1z1ein,1 wym~szą vbc~ll~e ponad_ 16 1 pól milj.:irdów 
llobrow, zas łączny bilans maJ~tkowy zamyka się 
kwotą 3.888.000.000 dol., z czego ,1Q proc. przypada 
p.a !tmduSze. ';·łasn~. . . . . 

~ zcsta,w1e~ lyc,,1_ w1dac, Jal~ ,v1cll;1e postępy u­
~lła społdzicknsc w ,ostalnrch cz·1s1 h. Ti> 111:e 
~ą. ju~ p:rrwodnv: li) jest p1!>!1,'_ga !{OsfwbrcP. I,tó-
1re1 ndH 1me , zmoze, bo za n11 s!-01 72-uulj:mo .va 
,rmja czl<!►,nkow! . 

OdrP.hne grupy stan,owią spó!dzieb.ie ubezpiecze­
. 111:owc i krcdvtowc. 

Banki spółdzielcze w Uośct 27 dzialaia w 22 kra­
~ach. Spółdzi_elni~ kredytowe i lch zw1ąŻki w 17 kra-
3ach. Orgamzac.ic te ,opierają s-ię na 29.000 srół­
clzielni, p,os,iadających 14 i pół m.iljona cz!o:1k'ó"·· 
Liczba zalrudni,onych pracowników wyn_s1 35.123 
osób. 

Podstawy finansowe Sfl nastepuj4ce: *) 
I7mtdus..: Pdział,owy dol. 205.581.000 /131110 ooo, 
h1" '.1 : rezerw-owy diol. 13tl 980.0'JO '71.018:Qf',.,0, 
• '?cl,·· .h netto dolarów 8.901.000 ~Li'.H.000\ 
b:zrm d-obrów 51.105.000. 1 

' •) Li-::zby w nawia•ach dotyczą spółdzielczo.:ci w granicach 
Federacji Re_rnblik Sowiec!:ich, które są do atatyst"ki wł1tczone. 

Wkłady, 1okaty f pożyczki wynoszą dolarów 
1.812.600.000 (676.875.000). , 

Najs~lnicjszc bainki spółdzielcze znajdu,ią się 
cfolaróvv 

w Anglj1, wkłady 1 I,okalv 197.123.000 
w Niemczech,- 35.191.000 
na. Węgrzech· 31.733.000 
w Japo:njr . 30.168.000 
w Finlandji · 19.400.000 
w Szwajcarj:il 17.348.000 
Równolegle z rio,zw,ojem bainkó~v rozwijają się 

i' spó~d~iel~•ie kredyt,owe. N a czele kr,oczą: Węgry, 
RumunJa 1 Fiinlallldja. 

Ol_brzymi ten r·ozwój ,obserwujemy zwłaszcza w 
,ostalmcm pięc1oleciu. 

~pu~dileh.·x'.ość uhe2!"11tt~· c-ni•owa 111ajsi!1niejszą jest 
w c\ng~!~, g~z1e suma LL ,, O\Va wyraża ~ę liczbą 
49!4. mrlJ?now dolarów. Dalej idą Niemc:f z 22;3 
~~-16~~am1 dol. Da.nja i Szwecja p,o 10 miljoliów dÓ-

. hOgólem jest 27 instytucyj działających w 18 kra­
Jac . 

. Za~res działania· ,obejmuje róż,ne :r,odzaje ubez­
Pl;czen '! pr.z~wagą ,os,obow•, ~:l (na życie i od wypad­
k~w) .. ~ be,zp1ecz~niam1 spu:,.in"1czen11 jest objętych 
?·;:, m1lJono,;' -o-sob. \Varto-5/. polis prz~kracza. 3 mil­
~:itó~'.~larow. Premje r,ocz.ne W.)~rt-oszą 40 mi!_ionów 

Odręb_ny dział - st:mowią ubezptieczenia k,olek­
tywne; . L1c~ba zawartych umów sic;ga 115.000 zaś 
wartosc polLs - d,ol. 88.000.000. 

Fundusze własne wynoszą (prócz rezerw mate­
ma.t_,-cznych) <lol. 11.252.000, zaś rezerwy matem. d,ol. 
87.600.000. 

Taki jest d◊l'obek spółdzielczości w .zakresie u­
bezpieczeń. 

J akąko~,Yiek weźmiemy gałąź - widzimy rezul­
tat}'. po,Yaz~e 1 korzystne. Liczba czl•onl.; ów sięga 
m!l.i-ma osob. a fondusze miliardów d,olarów. 

System spóldzi2kzeg,o b~(!iownictwa mocno 
wgryzł się już w ustrój kapit"Iis[ycznv 1 z 1,oku na 
i-ot ,,:z,mz.cnia ~woją pozycję. Wzrasta}wa zaś Ś\\.ia­
domosc mas w rlalszy:n ciągu będzie ,vzmacniać si!v 
naszego ruclw i prowadzić g,o ku dalszym pod­
boj om. 

Pra,ydziwą clumr, każdego spółtlzieky j(;st jed!llo­
cześn:e to. że cały ten olbrzymi. rezerwat energji 
i funduszów, ko·ncentruje się ,v jedl!lym związku. 
Z dan;-ch po,qższych czerpmy otuchę i podniet~ 
do pracy spółdzielczej na naszej glebie. 

1. Jas.lńsk1. 

. Zaopatrzenie wdów p a„ ach w poszcz. pań$łwach 
Według ,oprac.Jwanego zesbwienia, dotvcz CC2'0 

zaiopatrzenia wdów po 1nwalidath, w poszc "gófoYch 
państwach, wdowa po inwalidzie ni?zdolna do zarob­
k10wainia ,otrzymuje naj\VlGkszą renlG w A11gli1 nn.:J.­
oowicle w G7 proc. zupeŁneg-o inwnlid,, .. · aj lrc.sza 
z Ioole1 rentę w wysokości 50 proc. renty 100 nócen~ 
towego inwalidy ,otrzymują wdowy w Pobcc .. rirmc · 
wypłacają wdowom niczd-olnym d-o zarohko,, ania 45 
p:noc. renty inwalidzkiej, w raz['ch zaś wyjątko :ych 
rentę dodatlwwą - łącznic 58 1)\,0<:. ren.ty inwalidz­
kiej. Wdiowy po• inwalidach w Czochosi-owr..c.j1 ob·zv­
mują 43 prioc. rent)· inwalidzldej. Wdowy o inwa­
lidach w Czechosl,0wacji. otrzymt1.ią 43 prO<' rent· 
:we Francji 40 p:r,oc. renty, we Włoszech 38 pr::>c., 
:w Au.strji 33 prioc., w Stanach Zjednoczonych ~ pro{:. 
:w. Belgjr 29 proc., wres7,eic najmniej w Bulgarji, 

Lekarz 
PHZEKŁAD 'I.. .FHANCUSKIEGU. 

I I 

~Ci:i,g dalszyi 
l28J 

- T,o naJzwyczajniejszy ,obowiązek, doktore. od­
ijaję ich panu d,o dyspozycji. 

Na znak dany pr~cz ,ol'i0 era, dwaj ż.ołn.ierze skrzy­
vowah ręce i poni<'śl1 ,ostroz.ni,c Edmę za Rittnerem. 
!Joaruna, którą Franlz ujął pod rQkę, szła hez żadnego 
ppo,ru. Zostnła ,011 1 O· 1rwowad:mną do swej celi i sie­
'działa Lu ,obojc;ln' '. podczas gdy jc_j córkę wycią­
lnnięfo na łóżku i c nglc zemdloną, starano się ocu­
'iić z'a porno~ środków odP'owi-cduich. 

P,onury dom w Auteuil ,c,dzyskal dwie swoje 
~fiary. . 

I{laudjusz łlla~·tcau 10-d . cza.su tak slrasz_nego, Ja­
J.uc zriobi1 ,odkrycw, sta_ł ~ę ponu_rym. 1 m1Icz.ącym. 
iPraoował oo dzicu .zaw1.1c_::c1e, ale nrkt :me słyszał, aby 
choć żartem zanucił. P,owtarzał on sobie :nicuslnnnle. 

- Czy to prawd:i. czc~o ja doszedłem? Czy to 
może być podobne d? wiary? .. , . . . 

Wszystkie usik)wania, aby wy:nohk w s-ob1~ wąt­
pliwość, poz.ostały bezuż_yl~c~ncmi. Przyp.o~'ltnł so­
bie pierwsza. sw,oją pr:2-epzdzkę p,o Sekwanie, przy­
pomniab s,ohic zapytama, stawfan~ mu przez Fabry­
.eju:sza, zapylania, kl~re tak mu si~ _wydawały wó -
czas dziwncmi, a ktore t~ra:- roz mdlały_ ~u rU;CZ 
/całą; przypomniał sobie sm1crtclną bladosc Loclera 
!W chwili wyk,0inywnrnrn ~tra~7;ncgo wyroku; 21:ozumi-al 
1
tcraz tę J-łamaną pocn·1wosc i fo 1lClane 1:ru.n.te~es-0-
wanic się nim, 1.a które ?zu! ł-!!,k " :elk~ wdz1ęc1.­
ll10ŚĆ. I zapytywał się ze <lrzcn1rm, oo poWJ:nlrn uczy­
:nić. Zawiarl,omić sqd ,o wszystJ·!i."'m? Ta myśl trw,o-

\gą ~ k~~ej~o~i~r- nu·uczał, - a może mu skra­
;dziiOIDI() ton rcwolw-<'r? Poczekajmy trochę, - dodał. 

mi2nowicie 8 proc. renty zure!fllego inwalidy. 
\,nowy P,,) inwalidach zdo1ne dD za.robk,owama 

ot:·z~ mują n::ij\•;iększą ren.tę również w Anglji w 
·,y:vc;:oLośc:. 50 pl'OC. renty 100 proceinlmvegio inwalidy. 
'\ 'c1o\'\'}' po inwalidach we Frafllcji otrzymują 40 
pr,oc. r::nty. w _ Tiemczech zaś 38 p,r,oc. renty. Na 
cz •·"rlem micjs,cu p.Jd względem wys-ok-ości zaopa­
tn: nia ...,;dów w stosunku do pel1nej renty inwalidz­
:-1"J zn1.jc.u.ją się P.olsb:. l ~ts1ny Zjed1wczo,ne, ,vy­
n::1c:1jrce wdowom 38 próc. renty .. W Belgjt ·wdowy 
~t:z-·mują 2D p1·~c. renty, w Cze.chos!,o\'lacjr i7 pr,oc., 
w Austrj1 12 proc. N'ajmn:e_isze za.-opatrzc.ni-e otrzy­
:m:_ ą wdowy z.r1)lne do .tarobl:mva,nia ró,-.ni.eż w Buł­
~ar i w wysck0ści. p,Yl.ó~n.i::... iak 1 wdowy 111iezdolnc ao J zarobkowtti.:i 8 proc. • 

.-o-

- Trzymajmy ...-,szystl:o jeszcze w tajemnicy. 
XVII. 

Laurent zauważył od razu zmianę hunioru sweg-o 
pod,, L~?cgo, ale nie podcjrzywał ~c zgoła. 

- • udzl. am się zapew:1c - myslo.l. - Skoro 
p:1.n Delariviere i paiu Fabrycjusz powrC,cą, będz1e 
miał zawsze pewną rozrywkę i ,odzyska da,Vlllą 'W'esc­
ł-ość. 

- Wiesz co, - ,odezwał się pe,,rnego razu Lau­
rent - zdaje mi się, że sam ł,o,vti.ć ryb !tł-le potra­
fisz, że ci koniecz;nie p,o,trzebna będzie pomoc do z.a.­
rzucania siCCL. 

- Zapewne, - 1o-dp,owiedziaŁ Klaudjusz. Pragnął­
bym wynaleźć. s.obie jakiego zręcz1!eg:o chł-opaka. 
Zrobiłbym z nte~ dobrego przewoZ1uka 1 rybaka. 
• le czy pan Fabrycjusz nie miałby me przemwk,o 
temu? 

- Posiadam najzupemi,ejs.ze u llJJi,eg,o zaufam:i.e, -
odc.zwal się Laur_ent z powagą, - i mogę et zarę­
czyć, że pochw.all wszystk!o t,o, co mu pir.zedstawię. 
Bii0rę to zatem na siebie. 

- A n-o to się dobrze składa, - rzekł Klau­
djusz t,o go wynajdę w cia!Yu tyg-od:nia. 

I{la.udjusz liczył, że znanyfabrykant łodzi W!ikaż,c 
mu jakiego wyrostka okrętowego, nlblo przynajmm.i-cj 
talue.-.o coby się łatwo otrzaskał z wodą. 

P'e,~·nego więc l?'orauku udał się d10 Charcmt-on 
du znajomego mu fabryka'D.ta slatków. 

Fabrvkant przyjął go na<ler uprzej:rnie, a ina 7,.a­
p_·tanie klaudjusza o chl,opca zręczmego,. lat mn~ej 
więcej dwunastu dt0 pomocy w Wioslowainm l l10<\V1e­
nh1 rvb wvkrzyknął: 

-~ J~ iie to dobrze składa, - nuim bodaj p.o<l 
ręką coś !t-Od.nr?".o ... 

- • apra ·d~? 
- Chk>pak m~czny t wcale inie głup,i,.. .en.a sti.ę 

w dodatku z rzeką nie źle wcale ... Musiałeś go pani 
widzieć u mnie w warsztacie ... Je!it .sy,nem bard.zło 
biednej kobiet,, któ-ra od nled:l\v1l:la zanneszkuie w 

Brześć, byli posłowie i Korfanty o 

Rzecz niezwykfa. ,,Je.St rze:zą niezwykłą i w 
żadny:m lrraju o norma,lnym wy;ni3.rze sprawiedliwośi::i 
n.i.epraktyko\l:raną, aby w:ęzi{: lu<lzi - choćby ta~ 
,,,os~tniego rzę?u", ja~ byli p,)slo'Xie - n":' p:idstłwi1 
p,:Zebtępst,,,, ktcre cop1ern p) aresztowan:u ~:mstru. 
uje się i to w ,~,id",:znie nieud::ilnv sposób. 

,,Ani na chwilę nfe woino Źapimina~ że z.; 
murami ~:-ześcia ~i-dzi k:!kunastu ludzi. których j-e, 
dyną dotychczas udo· J.dnioną \J/ną jest h że bv!i 
posłami ; to posi2:ni opozycyjnymi. • Tie wo!nJ zap,o,, 
-ninać a11, na eh · il.;. że są wśród n:ch ludzie o wici• 
~ich zasługach dla p1ńs~·a, o wie kiej p:-acy dla spo~ 
reczcńsh,·2., ludzie o czys ych rękach : najlepszych 
intencjach służenia spra, ie publicz:1ej. Za te gdzie. 
ir.dzi,ej honor::i\van-e i wynagradz.me przymrroty on~ 
si,edzą w w;ęzien;u." (.,Pobotnik".) 

Hlstorj<1 przeJ)Ustki. A<lw. Ben!dcl op:suje w ,,R,:}c 
botniku" spra\X·ę s!vnn::j już „orz-epustki" swojej d1 
aresżto\'('al1cgo w Brześdu b. ·p:>sła Dubois (PPS.) 
Jako olx,J~ca p. Dubois w jednej z· jeg, spraw:: 
p.r.aSO\'cych zg'.osił. się p. Benkiel d) Sądu Apelacyj4! 
ne~o o p,Jzwoienk w·<lzenia się z p. Dub:>is cele::111 

I 
porozumi=nia się z nim. żądane pn\'l(·o1:-=:-ne Jtrzym.¼f 
z podpisem "·icept~z. Sądu p. F!eszyńskiego. ~ 
d\,ie godziny potem zgbsił się do n·~g:, sekreta..~ 
Sądu, z tern. że p. mirnkr Car przepustkę uniewa:i.:•1 
nit \Vobec tego p. B. udał s.ię dJ Sąda, gdzi,ei 
zastał p!\.zes3. p. Duflrj,e-w:cu i wkeprez. p. F!eszyń~ 
ski-ego. Tutaj dow;edziałcm się oficjalnie - pisze 
p. Benkiel. że: • 

,,z oo!ece:1ia m'nistra, który wkroczył w. tę sp;:-a .. 
'\1:·ę w drodze na.dzoru, .. przepustka" Z)Staj~ u:tiew.łŻc 
niona, że zresztą p. C:ir z..arządz:it już telegraficz­
ne zawiadv ~=-ri,e twierdzy brzeskiej, bym w razie 
zgłoszenia :i-" do t~ierdzy, nie nstał dopuszczJ.ny_ 
do ,x·idzen:a się z Ljcmem moim, bw. Dubois. P . 
~-icep:ezes Fleszyński zwrócił się do mnie, bym w:,·w 
dan.ą p:-zepustkę .mu zwrócił. Uskut-eczn'i'C'.Itl te". 

Ostatnie wi.adomości brzmią, że p. P..eszyńskr 
zostar za\~·i_szony w urzęd)waniu". (,,Głos .N„uiJdu".): 

.,Krymina,ne i polityczne". ,,Po a.reszbwa.l'liu 
Korfantego jeden fakt st\\'«:rdzić ruleży, nie~ )ka• 
zuje się, tak '\1:"~)kkh zasług ani tak ni-cW2Tuszonycll 
paragrafów, któreby przeszkodziły kog')kofw-i.ek w P:>l• 
sce riie już tylko postawić p:-zw sąde'!T'.., ałe aresztin.­
wać i zamknąć w twierdzy, czyli faktycznie, ukd.rać 
- jeszcze jY.Zed sądem! 

Pamiętajmy jeszcze, że cokolw:ek bujna i mści\\T.a 
wyobraźnia wrogów pJLitycznych Korfan. eg:> zdobJa 
wymyś!eć i v;·ykom!inować żeby g:i w opinj1 p:m1„ 
żyć i zbrukać, to jednak pewnego rndzaj:1 n.1j.za,cięt„ 
szych zbrodni zarzucić mu nawet nie próbowanJ= 
łez wdćw i s;erot nic ma Korfanty na sumien:u! 
krwi ludzkiej też nic ma w dłoniach sw-0ich! rad 
wrogami się nie mśdf fizycz:ii-e, czci przeciwników 
nie sz::irpał, :1ad bezbronnymi się nie past~ił. Tysiąc 
razy mógł uciec: i schronić &ię, nie przed sprawiedJ1~ 
wością, ale przed zemstą, przed nieprzebierającą w 
środkach nienawiścią. (ABC.) 

o, Dostarczanie kwater -n-ohom, o:s ·o0 m przez 
mlasta. Zw:ąz~k Miast P0lsk1ch przed!.oż_-ł ministro­
wi spraw wew'llęlrznych memorjał w spraWie dostar­
czania w-ojsk-owym kwater przez magistraty mi.ast. 
z, .. iązck w\·suwa w memo::-jale zasadni-czy p.>!,lula.t 
z".v-0lnienia miast od tego obot>.·Lµku. P,oza!:em w me­
m-or-jale z ;'l,'rócona jest uwaga na oko,: ~zn-ość, że 
spra,va p.owyz.sz.a nie jest ustaw0wo 1I1ależyc.ie uję­
ta, co naraź.i magi.straty miast na poważl:-e słtaty 

Char-enton ... Pod.ejmujc s1~ pos,u~ ażeby z.a.praco· ać 
na życic.. Wziąłem jej ch!•Opah ... Daj~ mu' p,o p.ar~ 
groszy od czasu do czasu... Za 1sze im to trochę 
pomaga ... Jeżelibyś wziął go do · l"'. Ojłby to 
;_)rawdziwie d-obry uczynek. 

- B:rlby mt bard~o użyteczn. __ , J.:i:[}omagałby 
matce. Chlvpak dostałby życie, ubr;;.ni~, mieszkanie 
1 dwadzieścia fra,nków na rm.esiąc-. Ale czy będ.z:,ie 
chciał się zgodzić? 

. --- • rie ob_awi,aj si1ę pan v :- - zg-0:dzi si_ę z ?a.j: 
większą c 1(ctą. to z "'t"' serc~--- ::-. ,,n~e 1D.aJCZęsc1eJ 
nawet pracy, byleby mógł mak_ ao,,omódz 

- Gdzie mieszka? 
- \ Charenton. ulica Paryska _ -... !\foiesz pa.n 

t::lraz lam po .:.niadamu p"':ść si-ę r-0zmóv,1ć. 
- Wie pan. jak się nazywa. 
- Wiem. Pi'°tr Tal endi-er, a matce j~ l.rnlę 

· Marja Tallcnclier. 
Klaudjusz zapisał to nazwisk,0 ołówkiem na. ktt­

wałku papieru. Obaj mężczyźni poszli p,:>tem na 
Śllliadanie, po kf;órem pożegnali s1 przyjaz:ncm u­
ściśnię:ciem rękl. Fal.Jr, ka[lt powród do war'"ztatu. 
Eksmarynar:,; poszedł ria ulicę Pans'ą Zatrzyma} 
się pod wc;kazanvm adresem i wszedł d-G domu, 
bard~o skromnej • powierzchownoś-c: 

, -:- Czy paru Talll?:n dier tutaj mieszka? - zapytał 
stroza. 

Tak. proszę p:ma. 
- Na l t!Srem piętrze? 
- .ra JJ~tatniem. drz 1 n.a prost wsch.:xlów. 
--- B'ldzo dziękuję 
l<laudju<;z wszedł pospiest:nie na schndy V .sieni 

cz-warte.g::> piętra znalazł się na wprost dr d,c 
których zP"' kal. Otw,orzyt mu <''1ło-pa.1{ dv.7.lil.last,o­
letni. 

- Cz:v p::mi Tallend.ier tutaj mieszka? 
- Tut2j, proszę pnna. 
- Che.talem z nią pomówić słów ~ 

~Ciąg ,Ltszy nastą!)!-) 



Z PO 
KRONIKA. 

Wtorek, dnia. 7-go paździemi\:a 1930 r. 
N. M. P. Różańcowej. 

Wschód sr-ońca godz. 5.46. Zachód godz. 17.03. Wschód księż. godz. 17.2G. Zachód godz. 5.31. 
fS~o pogody według spostneień Stacji Mete:>,.<-rni;:foznej San -domiersko-Wielkopolskie; Hodowli Nasion w Antodna~h Poniedziałek, dn. 6. lC. godz. 7 rano: Temperatura r,owietrz• 

-l- 9.9, wiatr po'd. zach. o ::-redk. 1 'T!/s ciłg. zachm. de-·zc, ciśn!enie atmosferyczne 737,7 wilgotność ~S%, \X1 ubieqle; dobie temperatura naiwvtsza ..;... 14 7 na!niż3Zl - 8 :: !Iof ć op;du 3,2, · · ' · .,,,.,. · 
-".)--\ 

LESZNO. 
_-_I) Kaloodarzyk lermtnowy (zebrań, zlnórek itd.) Dz.JS~ (6. 10.) Arcybra~two Straży Honorowej Najśw .. :,. P. Jezusa. \V1ecz. po nabożeństwie różańco­we~ zebranie w Domu Katolickii.m. Referat wy­głosr ks. Paczkowski n. t. ,,O śwlęiych .znakach". Pla~enie składek mi('s. ,od godz. 7. Uprasza s.i.ę o mszczenie składek do kasy pośm;crtnej 1 ode­branie 1 egitymacyj. O liczny udii?.ł w zcbrar..ili prosr f"ru-ząd. Chór Kościelm-: lekcja śpiewu chóru miesza­tneg? o godz. 8-r,: ; w Domu Kat. O lic.zne przy-bycie uprasza Zarzad. Koło śpiC\\"U ,.Cl10pin'·: lekcja śpiewu wypada. Następna \Y czwartek. 

Stow. ~Hodych PolE:k: po nabolc,'i.slwie zebra­lilie patronatu, zarządu i zastęc,owych w Ognisku. O l~czne przybycie pr>0st Zarząd. - P.o nabożeń-1Stw1e lekcja robót ręcz.n)-ch w Ognisku. 
~tow. ~Hodz,ieży P,)lskiej: o godz. 8.15 wiecz. proba amatorow Odd.z. }-I!,odszecro w Domu Ka-tolickim. Gotów! Zarzad

0 

Oddz. !\Il. To_w. Czeladzi krawieckiej: o g,odz. 8 w1ecz. zc­brame w lokalu p. ~Iicha1skiego. Przybycie wszystkich obowiązkowe. Zarząd. 
Koło śpiewu „Dembiński": ,o godz. 8-mej w1ecz. lekcja śpiewu chóru mieszanego w H'.:ltclu Dwor-oowym. Komplet ko-nicany. Dyrygent. 

Jutr,o (7._ 10.) Zw. Prac. Kupieckich: mics1J.::cz.nc ze­brame o godz. 20,30 w salce posiedzeń Hotelu ·p,ols1dego. Ka porza_aku dziennym bardzo aktu­alne sprawy. Uprasza się ,o zabranie legitymacyj celem sprawdzenia znaczków skladk,owych. , Zarzad. Stow. ś_w. _Dziecięstwa Jezus: zebranie o· godz. 5,30, a me, Jak podano, ,o godz. 5-tej. O liczne przybycie pl'O·Si Zarząd. Och~-tn. Straż Pożarna: ,o godz. 8-mej wiecz .zebrarue w Ratuszu. ·. Zast. Nacze1nika. 
- I) śmiała 1nicjaływa• (Powst21nli.e Towarzystwa 1Ii.­bo.§ników Muzyki;. Onegdaj (w sobotę) ,odby:o się w lokalu naszej Szkoły 1IuzycZJI1ej zebranie zwołane przez jej dyrektxa p. Ramulta w celu stworzetn!~ w Lesznie To,varzystwa Miłośiników Muzyki. Po re­feracie inicjatora 1 ,ożywionej dyskusji wybrllillo ko­

misję •Or&anizacyjno-statutową, która w myśl uchwa;y zebranycn, aby Towarzy-stwo powołać d,o życia, zaj­une się odpow.:.cdn1emi przygo,towaniami. 
I) Dzies1~ci,olec1e. W sobotę wiecz,orem odbyło się · posiedzenie Komitetu wyko,nawczeg,o obchodu lO-le­cia l'Ozejmu z bolszewikami. Pr,ojektow:cny ponrze­dn~o przez Główny K•omitet w \.Varsza,,,i,c termin te­go ,obchodu w d:niu 18 bm. został przez tonże Komi­tet cofnięty do dnia 11 listopada. Program tej uro­czyst,oścr w Lesznie ustalany bę,dzi.e llla p,rzyszlych posiedzeniach K,orni:tetu. Chwilowo wybrano trzy sek­cje: ,ogólną, pochodO\vą i sekcję, którQ zajmie się programem akademji:. 
r, Wieczór III. Zakoou, jaki 10dbył Slię w ubiegłą &iobotę na dużej sali Hotelu P-Olskiegio, zagaiŁ wiele­bny ks. proboszcz Jankiewicz pirzemówienl.em na temat III. Zakonu i pr-ogramu wieCZJoru. P,o dekla­macji i popisach ,orkiestry ,oder-ał zesp,ół teatralny amatorów sztukę „święta Klara'. Obszerniejsze spra­•wozdanie podamy w „O~Lsku Domowem". 
I) Zebranie Tow. P,ołsloch Robofoików Katohc­kich -odbył,o się wczoraj na dużej sah Domu Kato­lickiego. Referat na temat daw1nej !i współczes.nej P,olsk1 wygt.osił red. Machalewski. Nader cenne 1 aktualne uwagr dorzucił do referatu ks. pa.,oboszcz Jankie\vicz. Do szczegółów zebrania zastrzegamy so­bie ewent. powrócić w jednym z najbli.żs.zych merów „G!osu". 
r, Dzień spółdz1elcz;o~ci. ~Itmo, iż wczorajsza po­goda była bardz,o niepewma, a lll.awet dżdżysta, dość liczna gromada ciekawych udała się llla dz!iedzimi:ec koszarowy 55 p. p., by p•rzyglądać się popisom, przy­gotowanym przez ż.o~nierzy z okazji dJiria spółdzdiel­c:wści. Na imprezę tę złożyły s.ię pokazy walki bo­j-owej. mecz w piłkę nożną oraz szereg innych roz­

rywek. 
1, Koncert. Jutro (wt.orek) odbędzie się w Ka­wfarni · Centralnej koncert popularny 17 p. ul. na Oe1cmniałego żołnierza. Po-cza.tek k,o,nccrtu o g,odz. 7-mej wiecz. 
i) . lainifrstacja ml,ooz1tży 1nanodioi·~,i. W Qad n umieszczo,ną w .. Glosie" ,odezwą, by P-olacy 111i-e po­szli na k0<ocert kwartetu drezdeńsl.::i-ego, apelem m-otyw,owanym systematyczTTem bezczeszczeniem w • 'iemczech p,,,Lkich 11norez ·1-;:ultural1nych - mlo,dzier. 

c7, Obozu \\'icl\fri Po-Iski HSl,nYlla sic: w 1·1.arnj tłum­nie przed gm,whem d·omu cwangelid.t"g-,o, rrzyn: -sząc ze s-ob:1 transparent z napisem ,.Opole-" ,o,raz wi­zerunkiem krwawei. :rek~. JJ.a l)rzv~,om.I11ien1e k.rwa-

,\Vto:-ek, dnia 7. paźcfi1i:rnix:.:i"193t1, 

E 
wej masakry po1s1dch rrrlyslt'iw, doko·na,n~j w tem 
mieśc~e. Pełna god•n,ośc:i !I. sp,okoju była posta\va .\Hodych, pełen wymowy był napis na tru,n.spa!·C:n­cie, to lei.: niejeden z ?,o.Jaków coDnął· s,lę z przed bramv sr,lt l;:,o,nccrto-wej. MŁmo to J,:dinak w.alr..zł,o siG kilku takkh P.olaków, którzy 1n.~e wahali sic; tam wejść, a byh f.o !Ilawet .znaini !I. poważaliliI. \'<' Les.z.nie ,oby"vatelc. świadczy to tylk,o o tern, że zbyt jeszcze słaba jest boos,olidacj,l czyst,o irwr,or:,owcgo duchfl. w m2.szem mieście, a wylam::wic SII.Q z po,ll hasła bo.\­k,otu wspomniainej imprezy, me przy.n,os!I. tym ,oby­,-..·atefom znszczytu. Zapylać .zno,;vu musimy, czy w-ogóle Ja.l;i Niemiec p,Jsze.dJby :na amp,rezę urzą­dz,o,ną w icn kraju przez ·P,olaków. Oclpowiedzacć mo­
że.my - nie. 

I} Lic_yłlcja p,arcel mi~jskich p,od bml!owę, n,ol,o­żo1nych pomięd:zy sz,osą Lcsz,no - Strzyżewice a toren;r. kolej,owym Leszno - Las,ocice ,oclbc:d.zic si('. w czwartek, 16 bm. i0 go-dz. 10-tcj. Reflektanci na kupno parcel zbierają siG foofo bo-iska „S.ok•ola'·. Ma­gistrat nie bi.crz.e żad.nej gwn,rn:ncj1 za ,obszar i wicl­
foość działek ,oraz zobo\viązań co (l,o przyszłych dróg c~y ulic. Plan parcel wyl,oż,oiny jest oo-dztennie w bmrze Urzc;du Teclrni-cz:nego przy Ryinku lllr. 2., w godzinach ,o,d 9-12. 

I) O.o Krak>owa. \V s,obotę wiccz.orem dwóch po­licjantów -odwiózł,o poci.ąg11em do Krak-owa ,osław1o­nego ~Iigdalcwicza, przesi.adującego ,od kilku dni w areszcie za szereg nieczystych sp,raw. \V Krak,owie będzie ,o.n po,d,da,:1y bada,niu lekarskiemu, celem p,o­zo::ima władz umysl,owych. Najslusz,niejszą by!·aby ,opinja lekarzy, gdyby kazal1i go zamknąć w jaldmś zakładzie dla warjatów. 'gdyż doprawdy, lruano nie uwierzyć w niep,oczytaLn,oś,ć l\Iigdalr-wicza, sądząc po charakterze jego pisma „Kurjera P,owsz." 
l• Zn.)k•z 1,o,n,o ksią;~crJ:ln~ tl!o 1nabożcóstwa. D,o ,ode-brania w eksp,ed. ,,Gł,osu". · 1.; 

--o­
ZABOROWO. 

7JO) 3ll)w. l\UDdych P,olek. We wlorel-:, w're-cziorem p,o naLo ~ :;; stwic różańoowem próba I. zastqpn u p. Spychaiy. Komplet bardz,o pożądany. Sprawie służ! 
Zastępowa. 

OBYWATELE! 
Przeglądajcie spisy wyborców do Sejmu 

Senatu wyłożone do dnia 1 O października. 

WłEJ..KOPOLSKA. 
w) Czeimpłń. (Straszna ka.tastrofa samochiod 1owa,.) Straszna Io.fa.strofa samochodowa wydarzyła się wcz•'.)­raj w nocy pod Czempincm. ~ Krzywiniu w po­wiecie: kośda.ńskim odbywab si,ę w sob)tę uroczyste 

wprowadzenie w urząd nmv-egJ burmistrza. Na urq­
czystość przybył wojewoda poznański•, onz zjechJ.ło 
się szereg burmistrzów z innych miast, m. in. prezes 
Związku Burmi·strzów, . burmistrz miasta Sza;notuł Scholl. Po umczystości późnym wi,cczorem burmistrz Schol,[ i bu11tn,i,strz Witkowa Neymann udall s1ę w 
podróż powr,Jtną samochodem inż. Jankowski,eg,'J z Poznania, który sam z.1siadł przy kierownky. 1W towarzystwie jadących znajdowuł się również p. dr. Owsiany z Szzamotuł, jako czwarty pasażer. ~ pew­nynn momencie na szosie między Sremem a Czempt• nem, gdy auto posuwab się z zawrotną szybk•0ścią samochód z niewiadomych powodów - pu·awdclpo­dobnie defekt kierown,icy - na skręcie wpadł gwał­townie na barjerę mostku, !\)zbijając się doszcze;tni,·c. 

Skutki katastrofy były tragiczne. Bur.mistrzowi.c Scho:l i Neym.a.nn zginęli na miejscu. Inż. J.rnkowsk:1 zostlł 
ciężko iranny, a dr. Owsi·any, nader szczęś:Uwym zbie­
giem okoliczn•Jści, odniós1 tylk'J lek.be kontuzje. \Y/. chwi:lę potem . nadjechało aubo p. Stanisława żćłlo\,·'­skiego z Kadzewa, który udzk,l,ił rannyim pomJcy 1 
zabrał kh oraz z_:i_bitych do Sremu. Na miejsce wy­
padku zjechała komisja sądow1J~l1ek.arska, która stwier­
dzi' przyczyny tej okropnej katastmfy. 

w) Kt!pino. (Ech.a zamord,owainLa pil!s1tora pirzcz hakatyst~}· Z Poznania k,omun.ikują, że zaimo,rdcwany pr.2ied. kilku runiami past-or Klaw1tler mia1 w najbliż­szym czasie po przejś.OJ.u na .cmcryture; wyjechać do Wrocławia i zamics.zkQĆ u 'swych dz!I.cci. W (tniu morderstwa m.i:aJ ,o~ hurzl'i.wą r>ozrnową z Acl-olfem KitzmanJI1e:m, redakt,orem pisemka !11i,cnueckieg,o „Kempner W,od1einblatt", który zwak.zał l!lamic;trr1ie działaln,ość pastoTa KlawiHe.ra .za. je.go 1ojal1ność wo­bec P.olskr ,oraz za podpliisrnnrue ,odezwy z oka.zj1 10-lc­cra 111iep,odlegŁości.. Kn.tzma:n.1n pir.zez <;lłużs:zy czas wy­pisywał wr,ogie artykuły prz,eciwk,ti :pa,sllOTtO\Vl X<la­witteriowi. W czasli.e slrwłów w!i.dzbno Kitzmui1na przed mirsz;rnni:em pi ,,tora. L". tcg.c> poworln został on areszt >wn,ny jalz.o podcjrza,ny ,o morderstwo na­st,ora f ,osadzony w ar~szci,e. Walka mic;dzy IC1lz­man.nem a past>O'l.'CID Rlawitlerem ;,fr,]a p,odl,or.c 1rn­litycznc, ze względu IJJ.'l. lud,n,oś<; mazurslq cwrrnge­licką, po-cb<)dzc:nia po1sk1eg,o, kl<'rn •op!i.efoowa! sic; Klawitter i. wvglasznl D'.lwct dl8. niL i k.a:rn.n1·1 p,o n,olsku. f(.,t•1<;tpofo Zi'"!s':1b prawdo; ,ocl.obnir· J)l'zy­sr>ieszo,11a ze wzglc;rh>w wyhorc·zyd1, 111a co ws:··1zy-:-:ałby l'aU i·i. rcdakt,,)r }(i,tz,11w1un hył mc;żem 7.'tllł"ll 'Ilia l>iura s"jmowego posłów 1nic1111ccLich, skąd rni 1t ,otrzymywać suhwcncie na, ,wydawainie ,,Kemp,ncr 

W.o·cllenbiatt'. Władzie !tcl!ejwow-e btwierdzają, iż wpływ,owe c.zy1n1niki iOJlie.rnll,ockie dążą d!o uwol!nicnia Kitzmarma .z aresztu:. Sprawa jest rpJrZJe-dmi!ot-em daJ, szyt:h diocl:wd:zeń. .. , · 
w) KitplDIO, (Smierć 1od1 pfioru11ra). Podczas burzy w ub. dniach :zabita ~ostała u<lerzenŁem pi1oru:a./l. w Trzebniu w pow. kęp!ińsk!tlll 34-letnia Marja,ruua K,o•. sińska. Tragicznie zmarła pasła w pobliżu swych z.abudowari bydło i 111ie zdążyła jeszcze się :.--chiio~ :nić przed burzą. 

, wt 'Wąs.owo. (Wfama11ic). Jedlnej z ,usta~nbch 1110" cy wlamrnno się do biur ~d1111i'l1J.s1'racj1 majGt:ności \Vą .' s,ow,o w pow. ino\1v-ol-omyskim. Włamy\vacze 'usiliuwali' :r,ozbić kasę ,ogniolrwałą,· eo si<; 1m jed!nak nie udJało. Nn.~1ęp~ic zJ.odziejc rrzetrzrisnc:li b!Lurka 1 szuflady, zab1eraJąC '.ok-olo 280 zł w gotówce. 
w) WJ-rzysk .. (Smicrfcln;j' wyp,ad,ek 1miot,ocykl'1sly] Na skrzyżowaniu sz,osy Wys,oka.-Bydg,oszcz, 26-let­m kupiec Jerzy 1I1clkc z Pobórkl \V.i,elk,opolsk.iej w pow. wyrzyskim, jadąc na. mokicyklu, 111a nagłym skri;:('ie ·wpa:dt na urzew,o p,rzydróż.ne J. z powod11 1,ozbici:! czaszk!J. poniósł śmierć ITTat~·chmi::iskiwą. 
YO By!lgoszcz. (Samohó_istw,o nerwowo rhorej),t \V Pnkzn w pow. hn!goskim p,o,..-ies.ila się 11.1a slrychn swrg10 c1,omn 67-letnia Augusta Kitkowska. Zmarła cho-r,ow1la na sif;n_v r,ozslt·ój nerwowy, który prawdo 4 p,od,obnic był też przyczyt11ą rozna,czliwcgo kr-oku. 

SLA r;p·. 
ś, Kalowict>. (Pre.-.:. Calomler -objął urz~d,ow.lłlnte). Vv ub. t ·goclniu \HÓcił na G. ś1ąsk prezydent foomi-: sjr micsz,:nej p. C 1onclcr. Z::imi.eszkał ,on z powrotem 1 w Swierklańcu w pałacu ks. Donncrsmnrlrn. P. Ca•: 1ondcr ,objął już nrzr:dowainie. , 
ś) l(l1.t!lwice• (WJSICclfonie Wi'l{)a'l P,obki'.iw). Ge­ncraLny dytc:;l)r huly Bismarcka Kal!enborn, który jak-o pocldan~- niemiecki już klilknkrolnic -0trzymywah nakaz wysicclkni:1 z ,obrębu Górne~o śląska i dza.ęk1 tylk•o starani,om u włnrlz za każdym razem zdołał uzyskać d,oc'atkowc pozwolenie Jrn pobyt w P,olsce, przed kilku dni.anu ,ostaleczn.ie wyjechał z P,ols~ ponieważ władze -ni.c udzielii.l:v mu dalszego zezw,o~ lenia na pobyt w kraju. Kallenbo,rn zaa!Ily jest ze swego wro,_g-iego stosunku wobec polskich rob'JI.Jrui.­ków zntrudnion~·~h w gón10-śląskim przemyśle. 

śJ Katow1ct>• (Ił.edukują t;ylk,o p,olsk11ch ur.zędm,. ków). Donosz:i. sL11d, że z dniem 31 grudrua zw.oln~o­nych będzie ,okol,o 200 urzęd1ników, zajęty.eh b'ądź w zakładach przcmysl,owych ks. Hohenl,o,ego, bądź w Ka~owickiej spółce akcyjnej, bądź w fabryce ko­tłów Fitznera w Sirmianow'l.cach. Redukcję pr.z.e­p:r,ow:1dz,on,o z pominic:ciem urzędników obookrajow• có~v, t. j. ,obywateli: pmislwa ni·emii-cck1eg,o. 
ś) Kal!Owice. (Uo,lk,ot •. Kauo"i111zer Zeitung")· Zbcszczcszczeinie przez „Kaltowitzer Zcilung" pamięci powstańców 1863 !'oku ,odbil,o się głoś:nem echem na. całym Sląsku. Nicsłychallla pr,ow,okacja dz.ieruruik.a niemieckiego ltla polsk.iim śląsku spotkała s,ię z żywi:0-ł,owym p:r,otestem całego spolccze11slwa polskiego na Gómym Sląsku. Organizacje społeczne wystąpią z apelem, by zbo_ik,ot)wać .,Kallowilzer Zcilu:ng'· (.: tych wszystkich, któr.z.v z nim współpracują lub g,o, pre--; numernją. Akcję te: zapO('Z,\lk-ownje skarga, jaką wy~1 toczy liczne gl'ono ,_.,,;rnków i sy;nów powslańcf'.i'IX~ 1863 1,oku. Niezalei.nic ,od t··g,o dochodzenia karnte przeciw „KaHowilzcr ZcMuug" prowaclz·t p-1,olmratoi:\. 
ś) Katowice. (Sz,ofer llcł'ramlimtcm)- W ub. i.:5"· goc.1nin wysłano z dyrekcji Banka śląskiego do Balrr' ku P,olskieg,o w Kafowicach szofera Pawła Owczark#. obywatela lllicm1cd::icgo, celem podjrch kwoty 60 tys. zł,. Pio podje;ciu tej kw,oty Owczarek do Banku .ślą­sk'le~o nic wrócił. Przypuszcza s1e;, ze zb1rgr ,za~ graimcQ. 

MAŁOPOLSKA, 
lłl1PJ Lwów. (Pr!lf. Hulet zrztk! sii: g,od:nośet rek ~ora IJ.O!itcchntki) • .B. prcmjcr 1 r ,f. Barlcl wybran3 rcktorrn polilcchniln lwowski •j na b. rok szko1ny, zrezygnował z tej godności. 

Z CAtEJ POLSKt 
() Brak miejsca w szkc.Jach. Z terenu -CJłej Pc,J .. ski nadchodzą wiadom::iści o lJra.ku mi,ejsc.1 w szk!'.>­lach ula dzieci najimłodszych roczników. Wedługi 

obliczeń komisji pJ\Vszechnego nauczan!,a prą RJ.• dzi,e Szkolnej, ni,e korzysta z n:rnki z p,Jwodu braku 
miejsca w szkołach około 5.100 c..lzićci z pośród tr2t:ch 
najmłodszych rocmików. tW. [X)równanin z u!Jie,g•· 
łym rnki,em szko,lnym przyr,JS'I: uczniÓ\Y.r w s1.kołach· 
pows7cchnych wynosi 1Jk. ().000. -() Nie chować oszczędlno~ci do sie,nnika. Pn1:~'. 
cl10\vy'W1nie pienir:cb:y, zwłaszu.1 wi,kszvch kwot w/ dOf!TIU jest zawsze ni.:przyjemne w skutkach. Prted, dwoim.1 dniami don.Jsi,J,iśm)'i o spaleniu większej kw,:,-! 
ty \Y/ banknotach, przechowywanej__przez pewnegiJ gos 1 poda.rza na Wile11szczyźnie, ob,;crmc znó,w pis:i:'J. łódz-~ 
kie donoszą fJ pr1yrodziie, jaka wvcl 1rzyb. się 58-1,dnie.i Ol::j:1ir;,~kowej w :f~cdzi. Mkslkała on.1 po titracu:' m,ż1 pr:1,ez dłuższy cz'lS u swych dzi>tci. Pragnąr\ ZdP,C\Vnit: sobie irochę gmsza 111 cz 1rną god~int;>,: sbruszka włożyła całe swoje ,1szczędności w sumi.c 
okołn 1800 zł do n,'.)ńcz:ochy i· schnwała do si,ennik.1.· 
Przed' paru tygodniami Olejni ·nkowu. zach)rowala 
na.rrl~ i 11111i.cszc:rn11::i zoshh elfa lepszej opieki v;,I sz~it ,!11. Gdy w tvch dniach wródta z szpitJ.la, o­ni 'n,· tb z, prze-:·,1;i 11i1. Okazało się bO\V'iem, że _sien1 nik, '"' kt rym pr;,crhowyw;tln swe oszczędn,Jśc1, zo~ st 1t I i-; ·miony illnyrn, n sbry wyrzuconiJ 11:1 śmiet•· 
wk. Tym sposohem staruszka utrae:ib catv sw-ót 
r1ająj.'k. 



OGOLNE WIADOI't10SCI. 
o) Nie będ'!ie sądów piowiltowych. J\b:ste!"shrn 

;S-pirawi,e<l,!iwości wystąpiło z wniJskiem do R.ady mr­
mstrów o zmianę nazwy sądów powiat::>wych. DJ.wr:e 
sądy pokojowe już trzykrotnie zm,iieniały SWl')ją nazwę. 
Rozporządzenie Prezydenta o ustroju sądów pJw­
;$technych wprowadziło zmianę terminofoo-ji zast­
•pując dawną r:azwę „sąd pokoju" przez „sąd o-'mdzki~' 
Sejm uchwalił następnie poprawkę do wymi:ni,:mego 
rozporządzenia. N.J'wela ta wprowadziła zamiast n.a­
~ ,,sąd grodzki" nazwę „sąd powiatowy". Obect1ie 
ministerstwo sprawieddiwośct pnjektuje powrót d0 
poprzedniej naz· 1y, t. j. sądu grodzkieg::>, która bar­
dzi1ej odpowiad:.... charakterowi dawnych sądów po­
\oju. 

o) Wolskio polskie w nowych mundurach. II. 
Pkeminister spraw wojskowych gen. Fabrycy zatwier­
dził nowe bJ.rwne mundury dla oficerów i szereg::>­
wych całej Armji, przyczem dotychczas ust.alon,.:> już 
kolory dla kilku rodzajów broni. Baiwne otoki n.1 
czapkach nosić będą wszyscy oficer.owie i sze!"e~ow1, 
przyczem piechota ma oboki jasno-granatowe artyierja 
demno•zidone, l,otnictwo i wJjska balonowe - żółte, 
i;aperzy1 łączniki i samochody pa,nceme - czarne, 
u.ndannerja - szbrlatne, tabory - błękitne, czotgi 
- pomerańczowe. Zmienione również zostały "Jdznaki 
na kołnierzach w taborach, gdyż zamiast t. zw. patek 
b~dą błękitne proporczyki i w dywizj,::>nach pociągów 
i,ancernych, Których obsługa i załoga n::>sić bę­
dzie na kołnierzach trójkątne czarne prop::>rczvki 
~ paskiem pomara1i.czowym w śr::><lku. Usb.!ony nstat 
także kolor sp0dni galowych, które nosić mogą ,ofi­
r.erowie i podoficerowie za\V1Jdow1 wyżej wymien1J­
t1yth broni. Pied10ta nosić będzie spodnie granabwe 
1: żółtemi słonecznikowemi lampasami, arty!erja - spo 
d!1i~ ciet't!Jtl\'.)•zk!one, a famDJsy szbrłatne, W')jsko 
łi:,tnkze i balo-11•Jwe - spodnie n i,cbieskie z żóHem1 
lJ.rnpasJ.tnl, 'SJ.l)etzy - spod11:~ zielone, lampasv rna­
}¾1iowe, łączność - sp,Jdnie zklo:ie cha,brnwemi lam­
J)a.sa.mJ, samochody puncerne - spJdnie granatowe 
t r,omarnńczowemi l.amp3.sa;11i, żandarmerja - spJ­
dtlle szkairłatne z żółtą wypustką w środku, t3.bory 
- spodt1ie gr.111atowe, lamrnsy btękitne z amaran­
tową wypustką, czołgi - sn,xlnie granatowe z l.a1:n­
pasami pom1ra11ezowemi. Ka.walerJa i artylerja bn­
na r,osiada,ia b3.nvne obki na C7.apkach i galowe 
spodt1ie j11ż od t1t kilka, w przysztośd zaś pod)bne 
zmiany umu:iduroYrnni,a zostiną wrrowadzone w pJ­
żostałych broniach. Wpmw.idze:1.ie barwnych mun­
dnró,v t1a.leży powitać z uz:-uniem, dotychcz.ls In­
wiem tylko nasza Armja z:i.chowata mundury p::>!o­
we, chociaż od \v•::>jny dzieli już nas 10 lat. 

o) Zmiana pnep,isów w ~pr11wie p,oiyczek komu­
.ulnv,h. W najbliż,;zym czJsie uk.łże się rozporządze­
nie Prezvdc-nta Rzeczypospolitej, zmłeniające d)tvch­
cz,1sowe ·przepisy· w sprnwic komunalneg.:> funduszu 
pożyczkO\V-)•Zapom,JgowegJ. Projekt tego rozp-Jrzą­
dzen ia przewiduje, że „z funduszu pożyczkowJ-zapo­
:-no~o\W~) udziebn'l: będą opr,xentowane lub bezprJ­
cen'to~ 1)0życzki gmi,n,.:,m mt"jshn, oraz pJwiato­
....,ry,ttt związkom komunalny:t1 na kh własne pJtrz by. 
wzg!ędni•e także Ma potrzeby gmin wie,iskich. Z sum 
powstałych z op~)centowania pJwyżsZ\'Ch pożyczek. 
udzielane będą nadto w wyjątkowych w,·r1dklch 
wymieniot1ym związkom k):nunalnym bezzwrotne za­
pomogi". 

o) Przedfoiente te minu ulg podatkow. ·,;:h dla 
nowych budowli. Na p,)dstaw;e rozp:>rządzeni.a Pr('.­
zydenta RzpUte,i termin 7:wolniert(a nowmvznosZJnych 
budynków, ordz części 11adbudowanych i przybudJ­
wanych od podatków •Jd ni~ruchomośd i budpików 
pob-ierJnych na rzecz skarbu plńshva oraz mfast, 
~ze,dłużony został d-:> r. 1940. Do tegiJi terminu przy­
sługuje prawo poltącania z ogó,!nego <liJchodu przy 
wyimia,rze podatku do h doweg<:> sum, użytych na 
budo~ę. Zaświadczenia w reln tt7:VSk.Htia tych ulg 
wydają. właści~ bd2e budo\};1lane. 

10) Stm,owisk,o sądów wobec kart h• \V Polsce 
d ma ustawy kartdoweJ; do zrigad'llie1'i więc z tej 
dticdzilnY stosowane być musi 1.wykle prawo han­
dlów~. jurysprudencja nasza jest jed:nak w tej dzie­
dzl111ie llJader uboga . .Na uwag-ę zasługuje niedaw~y 
wyr,ok sądu okręgoweg-o w '\Varszawie w sprawie, 
wvtocronej przez „bu!si'de:rów" karteJ.owi, który za­
powiedział hojk,ot tvch z f)Ośród swych odbiorców, 
którzvby zakupywali' towar również ooza kartelem. 
Sąd okręgowy_ o~rzuci~ skargę, _stwierdzając, że d.z.ia­
ht.lności kartch ,me mozn.a uz.n,ac za spl'2'ieC2Jllą z uCZCl.­
wo.ścią kupiecką i n1o<lkrcślając w motywach. że kar­
tele są naturallilą il P?żądan_q grupą ocgamizacj1 go­
spodarczej, Jeżącą w mtcrc~!e gosp,odarstwa publicz­
nego r l)Op?crll!t1ą r.r1.:ez panstwo, a nonp.alne prze­
jawy ich dz:iałalnosct me mogą być śe1gane przez 
prl\WO. 

Ze sportu. 
O mlstr~łwo Ugi: 

Warta" - ,,Ł'. K- S." 3:1 (1 :O)~ 
"Legja" - Pólonja" 8:4 (5:3). :;wi 'ła" - ,,Cracovif 1 :O (1 ;0). 
,,C,...c'l.rnl" - ,,Pogoft' 1 :O (1 :O). 
Ruch" - Warszawiic:1nka" 2:1 (0:0): 

'' "o wejście dlo Li~i: 
,,Skr.:i" - ,,Legja" 2:2 (2:1). 
,,W. K. S." - ~,T. K. S." 3:0 (1 :O). 

-~mmil1E![:=im:r:mr:Eili!la::;;nilDllilma111E1111m111Sl11 .... 11tB1amz.-"I!!:~· .. =~;,.c::;:-=ł!ICl:-E:llllill!l:!IBI----------~-• 

" RO 
PHILI 

3-I n m n n ro v tan I d 
Czysty, wierny odbiór prq 
znacznym zasięgu i selektywności. 

§ 

I 
~ 

Cena wraz z głośnikiem 
Ph1hpsa typ 2016 zł 399 

9em~onstracja w najbliższym skleoie· radlow~:fm 
przekona Was o dosKonałości tego odbiornik~ 

li. POLSKI_E ZAKŁADY PHILIPS S. A. 
Warszawa, Karolkowa 36-44. · l::ml----------------------------------~, 
Z Poznania~ 

P) Zjazd K1ola lUia,st Wielklop1olski il zebranie 
S~ow. Burmistrzów. W s,obotę, dnia 11. paźdz:i.er­
n_tka 1930 ~·- przed p,olud:ni,em o godz. 11-lej odbęd:zfo 
się na salt Rady Miejskliej w Poman.iu zjazd Kola 
J\Itast Wielk,opolski, a zarazem p,o tern zebraniu ple­
~ar~e zebranie Stowairzyszffilli.a Burmistrzów na Wo­
Jewodztwo Poznańskie z :następującym porządkiem 
obrad:_ 1) Zagajenie, 2) Referat diocett1.ta s,oc,io1ogi 
w Ullllwersytecie P,oznańskitn, kslędza dr. Mirka, 
na temaI: ,,Miasta nowoczesne jako zrzeszenie spo­
rnczne·. 3) Waż:ne konmntkaty, 4) \V.olne \V-n~oski. 

P Z,ia~u Sokolic. W niedzielę 12. października 
br. 10dbędzie się w P,oz:na:niu zjazd dziiellllicowy ook,o­
lic, z n_ast. pTlogramem: Msza św. o godz. 8 u fary 
ze wwolną komunją św. Następlllic pochód na bo-Iskv 
.. Sokoła", gdzie ,o godz. 10.30 odbędzie się zebranie 
plenarne z następującym porządkiem obrad: 1. za­
gajenie; 2. _od<:zytanie P!'otokółu z ostatn.ieg,o zjazdu; 
3. sprawozdame prezyd.1um Wydzialui 4. sprawozda­
nie przewodn. wydziałów ,okręg-owych lub reprezen­
tantek okręgu, 5. program pracy 111a przyszł,ość; 6. 
wolne gl,osy; 7. referat „O ki:rnn,ości", wyp,owie 
druhna Sobczyńska, wiceprezeska okr. leszczyi1.skie­
g,o. - P,opołuc1niu godz. 16. referaty: druhny Zofji 
Zaleskiej, wiceprzcwodniczącei Zw. \Vydz1ału S,oko­
lic, oraz p. dr. Zarzyckiej - śJiiwlj_ńskiej z Warszawy 
na temat: ,,Rola foobiety w Polsce". O godz. 17 
1; pół popisy gimnastyczne. 

P) Czy to prawda? ,,Kurjer P,oZln: .. , diowiadu}e 
się, że ka'>ztelanem szlwI:v miejskiej przy ul. Sł,owac­
kiego _jes.l: Niemiec Eckert. Zat.rµdniiony tam :riobot­
nik jest prawc:I,opodobnie również Niemiec, gdyż 
roz□awin z kaszt„Jrincm na terenie szkoły również 

po niemiecku. Jest wpr-0st nie do uwierzenia. aby 
po 11 latach odzyskania niepodległości szko1Illctwo 
polskie tolerowało podobne rzeczy. -Odnośne wła­
~e po_winny zająć się p,owyżs.zą sprawą i u.su.n.a.ć 
N1emcow z zajmowanych stanowisk. 

. P) Napad rabimk,owy. OnegdaJ , p,ołudn.i.e po­
między godz 12 a 13 d,; óch bandytów ;napadł•.) m, 
posłańca pewnego biura ad·wokackiego, pov,·aliło ma 
silnem uderzeniem na ziemię i zrabowało mu tekę 
w której znajdował się czek :na większą sumę orru 
różne d,okumenty. Bank na którego firmę czek był 
wypisany, z;ostał uprzed.zo'Ily. 

P) Echa p,oslrzahr w tramw~ju. Jak już donie, 
śliśmy w tramwaju w pobliżu dworca zachodnieg,a 
postrzelony został z karab:i:nu pasażer Franciszek 
Krzvżaniak. Pierwotne dochodzenia władz śledczvch 
ustalily, że strzał padł z wielkiej odległośCl o czerr, 
świadczył kierunek wlotu kuli, która pr.zebajając t -
brame ut:~'\Yiła nie gl.ębok.> p,od skórą. Ran.a me 
była niebezpieczna i lekarz bez trudu zdołał kulę 
wyjąć. Obecnie okazałto się, że pocisk pochodzi z ka­
rabinu masz:vnoweg,--, na strzelnicy przy waro"'m 
VII. Jak ustaJ.onio, w tym czasie na wspomnianej wa­
rov."lli strzelała ostrenii nabojami karabinem maszy­
nowym b kompan}a 57 p. p. Cała sprawa jest przed· 
miotem do-chodzeń władz wojskowych. 

P) Z Teatrów ~O'Znańskich• Teatr "\"\"'lelki: 6. 10. 
,,Casanova". 7. 10 ... Hrabina Marica". 8. 10. popoł . 
.. Halka". \Vie.cz. ,,Księżniczka czardasza". - Teatr 
Polski: 6. 10. ,,Rewiz,or z Petersburga". - Teatr, 
Nowy: 6. 10. ..Casanova" gościnny występ J. rę­
grzyna. 

• 
Z Warszawy. 

w, Poradi1ia htl>l,i•<t•l"r;,ma. Islnie,iąca przy War-
sz::rn·skiem kole zwiazku bihljotekarzy p,olsk1ch po­
radnia bihlj•)trcz.na rozpoczęła drugt rok swej dZiLa­
laln,ości. Dotn·hczas z pr~c jej i usług foorzystało 
około 200 hibl;ot„k. instvlucvj. oraz szkół z całej 
P,olski. Poradnia biblioteczna V ina za zadam.e sh1żyć 
radą t pomocą w zakresie różn,vch działów prac:v 
hiblj,otekarskici hrbljotekom ogólnokształcącym wszel­
kiego trpu. Zakres działalności piorad1111 obejmuic: 
1) udzielanie porad 'I. wskazówek przy dobo,rze kSl, -
żek odpO\'\:icd~ic~ dla bibl_jotek da,ncgo typu; 2) za­
opalrywame b1b!_1otel· w książki; 3) udzielanie p,orad 
1. wskazówek w zakresie organizac_j1 i prncv technicz­
nej w biblj-o~eka~h; 4) za,opalrywainic blbl,j,olek w 
formularze bihJ,iolcczne (inwentarz, książki ubytku. 
karty kalalo~owc. 1-arly kontroli, nalepki ilp.). oraz 
w p::imoce bihli-otecznc (klamry katalogowe, kart,o­
tck1, teczki do lwoszur. p:sm ltd.); fi) orgimizowanic 
kursów hibl_iolckarskich dla pracowników bibl,iotek 
ogólnokszl Icących. Pozalcm porad·nia bibl,ioteczna 
prowadzi: prace} instrukl·orską. w:rnyłnjąc instruktorkę 
dla prowadzenia wyl·ładów na kursa-ch, a 'X' wypad­
kach wyjątkowych dla udzicla!Ilia wskazówek orga­
nizacyjnych na miejscu. 

W) T jemnv dom g y, W Warszawie wykrył.a p,o­
licja tajemny dom gry w mieszka.mi.u n1J.ejak1cgio Ka­
zimierza Koziurskleg,o. W szulerni tej grywali tyl­
ko wta_iemniczeni goście, którym otw:i.era.n.o drzwi na 
hasło .,Stach''. P,olicja d,olarla wreszci:e do tego hasła. 
.. Stach' powI'edzial P'rZcz drz"\V'i komisarz. a po ot­
warciu. weszli z nim p,0llcjrunci i' agenci, zastaJąc 
przy stole 12 graczy ,.'fn flagramti''. Na wLd,ok ta­
kich .. 'ci", g-racze che-ich uciekać P'rzez okna, lecz 
wys,okość trzech pięter stainQła temu poważnie na 
przeszkodzie. 

W) Strzelec" ber-szlem bandytów. Sąd okręg. 
w Warszawie rozpatrywał sprawę napndu rabl.hll.kio­
we na przectmic ~ ci,u Wola, ofiarą które_g-o pad.ł 
spokojny przechodz1cn .T. Kucharski. Na ł'.1w1e oskar­
żonych zasiedli: herszt ba.n dy. członek związku strzc­
leckieg,o, 18-letni G. Swieg-o-ckt. przybrany w lll.UJl­
dur „strzelca", dalej 21-letnr St. Swiegiocki, 23-lel.nll. 
Piech.oW6ki, 18-lctni Jamlrowsk't i Trzaska. Wszyst­
kich uczestników rabunku po uct,o\\~od:ni.enii.u w'i.ny 
skazano każd<:g.o po 3 lata ch:żkiego wv,,;:7.llc.nia za 
b d)1.yzm t z miejsca za.1;tosowa.no areszl bcz­
w~lędn.). 

i\V) Nied'ola dzieci szkolnych. Dla WJ,lrazmi.a. 
w jakich warunkach odby ;'t"".1 się przygotow-yw: . ie lek• 
cyj szkolnych wśród dzieci warstw ubogich warb 
przytoczyć ló.Jka charakterystycrnych 1 a ściśle aute:1„ 
tvcznych obrazków. 12..Jetni Janek S. i j-ego dzie­
~ięcioletnia siostrzyczka IOdrabi.ają lekcje :i.a. beczkach' 
\V Halach Mirowskich gdzie matka ich ma s.trag-a . 
- Czy wy tak stałe tutaj odrabiacie lekcje' - >. 
jakże ... P:rzez całą zilmę też!... Palce nier.łZ tak zgrar 
bieją, że p,ióra utrzymać w nich nj,e można. a e cół 

I 

robić, kiedy w domu miejsca niema. iWładziJ R. otrzy„ 
muje surową nag-anę od n.anczycidki, zły s J kń 2-
por2ądku i idzie do kąta. p::mieważ w j~o zeszv-c ł 
brakuje kilka stron. Wvdarto je. CM s·ę .3k,zu•_,,~ 
To matka, której potrzeba byb czvstego p3.p·,._ u na 
O\'.dn:ęcie jakiegoś prredmi::>tu. wydarła e lu ·i. n 6 
mając zrózumienia fałdu, że naraża dzkckl) n.a -:zv• 
krość. - 8-letnia Janka przvchodzi dJ szko · k'.>71" 
p·letn;,e n'cprzyi:;otowana d') lekcyj. 1 ·auc7 ·ci,e.b irv• 
tuje się. - Znowu ni,c ni-: umiiesz? ... - P;roszę na.n. 
ja nie miałam czisu. bo mni-e ;na11a kaza a baw:~ 
braciszka, bo poszła f)'.) lehrstwo d J Ka:y C orvcll 
a to hwalo ki~ka gxlzin. Inny z'1 'w dzie:ul· pros.. 
matkę o pieniądze na nO\\T zeszyt. - Jakże. ni-:i., 
leś już tamten? - Tak .... ro to trudnJ ... Ja ci n-c 
nadążę daw·ać pien·ęazy .... To ni~ wypisuj tak .ę<l.4 
ko ... - Izdebka ciemna - bez 0kna ..•• hta .amDh-ł 
nafto,;i;"a kopci uw·eszona n.: gwoździu p-:-zy p~:::u. si 
łu niema. Dziesięcioletni chłopczvk siear na •· 
d!octze i trzymając bjet n.a wąskiiej ł3.wce nafęż.1 
oczęta, aby jako ub odnbić zadani•~ arytm:.l ,,:~ e 
Józiek niie odrobił lekcji. D·Jstaje złv stopień p,:n·mc 
tłumaczenia ... - . ie b, ło ;iafty w famo,i,e. T::>ta p~ze-
pit pieniądze ... bny ~hkp,ice, załatwiając mJ.tce d:-o• 
Me spra'w·unki w sldep·ku oszukuje ją na gTO-ze 
Przychwytany na tern \"l:'yjaśniJ.: - To na zt zv 1 

Mama nie chcidh dać. a p,ani się gmewa ... To je~~ 
pi-el."'\vsza k_ra~z",eż, .3.l\: czy ostatnia? ... ~ iek_ óre z ~_:j, 
tvgodniami nie chodzą d'.) t::z ~ołv, p'1n1ewaz m~ ma t 
przepisanych po<lręczn:ków, a bez tych ksi · · · d 
szkoty zjawiać się nie woln::>... I i · się t o :n 
dó:~ '1\ że dzi ko nie CLJn! • id) t_ eh J.Jlt)~ 

• i..vm.: · ,_.~ o rzvmuje nromxii do n.ast~p;n-ej 



Program ,11Radja Poznańskiego". 
V, br~ii, 7. p,aźd1derołlia. .. ,,,,:,,, ~ 

. 7.15 Gazeta poranna. noo Sygnał czasu. J3.05 l\.1onee_rt gramo:J;1,Jwy. 14.00 KomUJiliika.ty PAT'a, ruo­tow~rna gi:el~y pi.en. i ce:n targ. Rz:eźmi miejskiej. 14.lb Komumkaty g,osp,o-cl., ro1n.• 17.35 Radjografj.a. 17.45 Koncert popu.lamy. 18.45 Nadprogram. 19.00 Interl1;1djum muzicme. 19.J5 D>odatek do gazety po­ranneJ R. P. 19.o0 „Hrabi!n.a" i0pei:.a MtOIIl!iu.szkli.. -~Trwsmisja z Opery Warszaws~. 22.30 Sygnał :zasu. 22.45 .Muzyka tameczna. 

Program „Radja War6zawskiego" 
Wli>rek, 7. pnźil:~mJka. 

11.40 Przegląd prasy kraj,oi.~j PAT. 12.10 Muzyka płyt gramofon:nvych. 13.10 Kmlllilik.at meteoo:olJO.. gt-'.:Zll)'.· 14.00 Odczyt. 15.00 Komll!Ilikat :rioliniczy. 15.35 „Ch,v1lka lo•tnicza". 15.50 Odiczyt. 16.15 Muzyka z płyt gramofon,Jwych. 17.15 „Wypadki: wrzesińsk:ie 1 strajk szkolny w b. zaborze pruskim w 1906 noku". 17.45 Koncert s_ymf0111iczny popularny. 18.45 R,ozmai­tości. 19.10 Giełda riolruicza. 19.25 Muzyka z płyt gramofo.nowych. 19_3j Praso,vy Dzienmik Radjowy. 19.50 Transmisja z Opery Warszawskiej. ,,Hrabitna" opera 1\-fo,niuszki. - Komunikaty. 

. ·" }~t'.ll!llllt~.,;.ttillliiki.ł 1~, \ 

Urzędowa Ceduła 
~łjly Zbożowej i Towarowej 

· w Poznaniu 

Humor i satyra. 
Jedyna .-eldama. 

żebrak'. - Utości go,dln.a ,o.s,obo, bli.edlny, g110dny ... Dam.a. - Macie tu pięć .zl!')tych, ale każoie s,o­bte wyrepenYwać dzilUTy w butach, 'b,o s,traJS'Al]Jte pa­trzeć ... 
żebJ:,ak'. - Nie mogę. Te buły 11o cała mc,.ja :,:-eu klama '.i! szyld. 

lit Et:UA 
gp) Dziś dnia 6.10.30r.kursy~ .1tsą,następuj1:1ce 
Dolar amerykański I · 8,91,5-92,5 Funt angielski I ., 43, 19,5 
Frank francuski JOO · .,-34.87 „ szwajcarski 100 r12;49 
Marka niemiecka 100 211,54 
Gu1denv qdańskie lOO 't72 65 

Koniec działu. redakcyjnego. 
Redaktor naczelny: Stefan Macbalewskl.. , 
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-· We wtorek, dnia 7„ 10. 1980 w Kawiarni Centralnej w- Lesznie 

~, koncertnaOciemiiiille20 olnierza ·· = t ... ~ .. :~~'.~~! ... ~ .. :~!.~~.:~~ .. !:'..~--~~~~'.~.~~--~=: .. !.'. .. !.~:: .. ~~!.~~.'. .. ~:~'.!.~~ .. !.~.~~~~nd. Początek o godz. 8 wiecz. --- 2 orkiestry I mffll1■-lllll!J11-IDlllllllllll!lll!1mm1mn11111imllll1lllllffi~1mmm1m1m1:1111111111111111111111111~mmmmmmmm111111m1m111111111111m11111m11m1m111m111~11111lll!llll~~m1m~~1111111-1111111111m1~m111111BIUl1m1111~1~mm11mm . Licytacja I! Podziękowa.nie. ! odb,a,,,~i~~~to~~Y,!'!~~!~ Spn<d• 
•parcel 'miejskich pod budowę, p:iłoż•')ny.ch nomiędzy '~ J. Wielmożnemu Panu Dr. Polewskiemu za umiejętne I wane będą najwięcet dającemu za gotówkę: 

1~- ; I przeprowadzenie beznadziejnej oper•cii ślepej kiszki syna ; szos~ Leszno-Strzyż:wiec a bre:11 k?,t,ej,-Jwym Lłszno- , • nasiego Ka_zimierza oraz córki Wandy również za troskli- t 1 maszyna do pisania, 3 szafy dęb., 1 biur:łn Lasocice, odbędzie się ! wą op1ekę '5iostr. Eltbietankom w czasie ich choroby stda- I dęb., 1 stół dęb., i 1 prasa do fornierowania, '· w czwartek, dnia 16 października br. ! damy na teJ drc•dle serdeczne i Zbiór kupujących w Lesznie przy ul. Młyńskiej 15-16. '! Bóg zapłać" ! MAGISTRAT, Miejski Urz11ci Komorniczy. przedpołudniem o godzinie 10-ej. , ! " 1 PRZYMUSOWA LICYTACJA. Punkt zborny reflektantów jest przy boisku SJ- ! St, Menclowie. i koła. Równocześnie zwraca się na niniejsze ogłosze• ~ .......... , ... ._ ____ , ........ m .... , .... ,_ ... .,.. .................................. S We wtorek, 7. bm. o godz. 3 popoi. sprzedam za 
nie uwagę wszystkkh PP. refkkta.ntów, którzy się ---- .:..----------------- gotówkę najwięcej dającemu swego czasu ubiegali o kupn,J parcel i złożyli •·Jd- z dł • BECZKJ 1 r eb k • d • • 

• nośne wnioski w Miej_sk~m. .Urz~dzie :f e,c,hnicznym a ugJ zr a a I maszynę O Steczema, łub Magistracie. · - ... , - " · r · - mei· żony S!rnis?,wy_ niecdnc;. io kiszenia kapusty oraz wszel- Zbiórka kupując. w Tamowej Łącej przed Sołectwen 1W ar u n k f. -iadam. Du..,,,.•c Fran„l••,.,ełr, kie towarv bedn&rskie poleca KOKOT k "k d L 
iW'ysokość taksy usfaJia się .. "" • .. .... , omorm są owy,· eszno. ea pór morgi gruntu przy szosfe 1.500,- zł,otych, Leszno, Aleje Kmińskiego 8 BE D 'N ARS TWO PRZYMUSOWA LICYTACJA. i tlalsze 1.000,- złoty,ch. Licytenci winni złożyć B k L d warsztat reperacyjny We wtorek, 7 bm. o godz, IO-tej sp1ze:!am za gotó•kę i wykazać się kwitem z Głównej Kasy M1ejsk1ej. Re- ---------- 1 pług motorowy, 33 roje pszczół, zbiór z 12 mórg 

w dniu li.cytacji wadjum w·wysok!oścl 500,- zbtych an U owy I ~ESZNO, ttl. Łaziebna er. 9, najwiecej dn•ąccmtt: 
fLektand muszą zgodzić się na rozpxzęde budowy W RQwiczu M • żyta i2 mg. pszenicy, 1 świnię i 9 prosiąt, 1 konia, 
w ciągu rnku od daty kupna, ukJńczyć w 3 Laf.1ch. i;,łaci najwyis?e odsetki od J ę S O 40 m. kw. desek sosnowych, 1 maszynę do miodu, 
W, razie niewykonania warunków budowy płacr r<:- wkladćw. 1 krowę, 1 piec przenośny i rower męski (nowy). rf.ektant 3.000,- złotych kary konwencjonaln-ej. Na- ,· e I e n 1· a, Zbiórka kupDjijCJCb V7 M~ru ;:e1111ie rrzy sws:e 00 T •snmic, 
:>yć można tylko jedną parcelę. P.ilerwsreństW1J kup.n.a Moje Z KOKOT, komornik sądowy, Lesznc.. nają obywatele miasta Leszna. Inwa!,idzi wojenni, MIESZKANIE • ctórzJ.. się okażą odnJśn_ emi dokumentami otrzym.:1ją bi:dz!e spriedurane jt1lro wre ~ IU!I P~KijJ! do wyn1ji:ci11. Tamże slecie do wtorek, od godz. 8, w Lesznie, łowieni• ryb, na st,w•ch i m, .. 
~runt przez nich wyEcytowa:ny: z 10- procentnwą zna1·da1·c sit: Lesitnfe. r.,rzy przy ul. Wałowej 10. . szyaa do pisania, n1 sprzedd. 
:niżką. · 

4 , ---------- L~szno, nlica Srednia nr. 10. 
Za grunt płaci się gotówką, najpóźniej w. czte- ni. Le11:czyńaklch 4 ' 1•· p, Sł ,ech tygodniach po przyb;ciu i uwiadl:>mientu przez A. Blachuscliek, użąca I Magistrat. lvlag:strat nie bierZ<! żadnej gwarancjr za kastrator bydła. obszar i wi:elkość dz:ałek i sprzedaje grunta bez żad- do wstelkich prac domowych, Jiych zobowiązań, O) do przyszłych dróg, ulk itd. Uczelł potrzebna n,tychmlat. Magistrat zastrzega sobie ostatecznie przybi-cie • Lr k' Lesmo, nl, Łlzi~bna nr. 9. Wsze k·1e DRUKI kup-na z prawem przydziału danej par~i e~!. innej l)l8118rS ~ osobie w tffmini-e 10-<1niowym po tr,cytacjr. Przy mcże się :rgłosić. St. M•tkc- Kucharka-:>óźniejszej pareclacj• gruntów sąsiednych wła.śc1ciel wi1k, mistrz piekarski, Lcsmo, d • ~ażdoczesny musi s-ię zgodzić na scalenie działek al. Sw. Milrolaja 2. gospo JDI · w trybie przewidzianym w art. 69-143 rozp. Pana łlczcin, porztctna, zn•i,c• aii: Wezydenta Rzecz.:posTV),litej z dn,i:a 16. lutegi.) 1928 Uael\ Dl gospodarstwie wiejsklem, J tJV ) k I d • • I.o„ z dobrem gotowaniem, do ;oz. u. R. P. nr. 23 poz. 20~ • . . . 0 0 z1eJS111iB samotnego r:iana, polrzebna. Pła.n parcel możnra og!ądiac mdz1enme ~ biurze meże si~ zgłosić natychmiast. Adres wską~e ekso. ,,Ołosu 11 • Mk ,c;k:.ego Urzędu :fe:chm<:znego w Lesznre przy Józd Marcinkowaiti, mistrz ko-Ryn-ku nr. 2. narożnik ul. Dworiq.::>wej w godz~h łodziejski, Krzemieniewo. urzędowania od 9-12. , . . Poko'J'"' Lesznol dnia 3, ,P.aździeirnikla 1930 r., An" ·1elkn . 

Magistrat I i komora, bez mebli, DR_lycl:m. '{-) Szynkarek trestfalskl, na sprzeda!. do wy~ajc;ci,, Strzyiew,ce 31. Radca miejski i D{;ccrnen't. Lfs7.no, ul. Uoow1t nr. 51 M-iH't&,Ltw.:~1~ 

wykonuje 

szybko. 
gustownie' 
I ta n i o 

Drukarnia Leszczyńska) ut Wolności 21 
-< J ~ I'•.' .,, ; 1 

:\ .;,, ,,,;,,;~. ' ,,•'. ': C: ·'Y 
P d ł fa: Na poczcie wraz z tygod •• Pn.yjaeiel Rolmhi,• .. Osmeko Domowe,", docłatkien:, rze P a powiekiowyJD i dodatli:iem ilustrowanym z •~ ~ domu przez listoweg~ ią · 

0 
ł tami poeztowemi wynosi kwartalnie 7,fY8 zł. m1~e 2.36 z?, -w ek11pecłyc)I 

Agentury -.,ozamiejscowe: Rawici.: Pclowińe1<i Jgn., ul.. P_adcrewa ~ie & o, oojan;:;we;: A dam• __,;::.,..__...;,. _______ czewski, Owo1CO'Wll- Smigiel: P. Sierant, Sienlticwicza 24, 
. ia :::::i. ~:sięcznie 2.00 zł, z odn011zeniem do domu 2,20 zł. Odczieln:, nume: 15 groa:zv, 
Og ł - • • Wiezsz milim. 1 łam. na 11tr. 6 1am, 20 gr?n:,. Rd:1-amy 1 lam, w dztale redak, g c.,.zen1a. C jnytn 60 groezy_ Najmniejue og.fonen1e ltos,ztu)e 2.00 złote. Przy częsten-wtarzaniu ud:zie'ia się xahatu. Przy konk~rsa_ch i d~?<1zeniacn ■,ao~ych .w.szelkie rabaty !Jpadaj'l- Za telefonicznie podane ogłonema me pt"ZYJDWJem:, odpow1edzialn011CJ. Koato h~ · , • Ba.ale L dowy w Lennie. Koato czekowe: P. K. O. P0a1ali 203736. Skrytka poczL L-;.. W~e pn:es:lcóa w z~kładzie, spowCHłowanycb w~ 11i~,. straj~ów lub temu po_dobntch, wy. d;wn,ctwo nie od}'.'!"Wlada za dostarczanie pisma a abonenci me m&Jll prawa do odazkodov..an,a 

Godyń: Kiełrniń•ki, Rynek. Poniec: Stefańeki, księgatnia. Krobiac A. Wlelclińeki. Wolsztyn: A. Smoczyńelc:i,,, ,Kokiełnia nr. l. MiejaJ,- Górka: Walenty Szynka Rynek, Sarnowa: WędM:. fryzjer Jutrosin: J. O.trowalca, Ryr.~l< nr, 9 Zbą.uyń: M. Calińelca ul Mar,,. 'OW• ok.a nr, 6i. Wijewor lg. Wojciech, Pogorzela: K<>t1. drogeria, Rynek Wielichowo. Dud,z•~lt, pit-.karnia. Dub!n p. Rawicz: R Kowal•lc•. Wroniawy: DalaazyńaL:i. Zaborowo S-clra. Rynek · M;a,,-ła, Rynelc. Włonakowkie: Wojtkowiak, piekarnia. Swięciechowa Koad,el. Knywbh. 'Bcł. P:"duay-Jc. R-,-nelc:. -Osleezna1 Snw•t.ki, ulica Leuczyńeh. Bukówiec Gómy: Są:< ań~,." pl~ka.t,, · 
f 


